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      Powiat

Burmistrz nie musi 

wypraszać staży
Gorącą dyskusję podczas ostatniej sesji rady miasta wywołała walka z bezrobociem,  
w tym podział staży między poszczególne samorządy. Burmistrz twierdził, że musi je „wy-
praszać na kolanach”. Dyrektor pośredniaka przedstawia natomiast statystyki, z których 
wynika, że najwięcej stażystów jest właśnie w Lipnie. 

     Lipno

Będzie nowa komenda
Jeszcze w maju Komenda Wojewódzka Policji ogłosi prze-
targ wyłaniający wykonawcę nowej siedziby dla lipnow-
skich funkcjonariuszy. Koszt inwestycji szacowany jest na 
17 milionów złotych.

Dla wielu osób poszukujących 
zatrudnienia szansą są staże, prace 
interwencyjne i roboty publiczne. 
I to właśnie te formy, ze względu 
na wykorzystanie w nich środków 
publicznych, wzbudziły emocje 
nie tylko wśród bezrobotnych, ale 
także samorządowców. 

Z apelem o wyjaśnienie i do-
kładne przedstawienie zasad oraz 
kryteriów stosowanych przez Po-
wiatowy Urząd Pracy w Lipnie 
przy podziale miejsc odbywania 
staży wystąpił Grzegorz Koszczka, 
lipnowski radny miejski. Z przed-
stawioną argumentacją zgodził 
się burmistrz Janusz Dobroś,  za-
pewniając jednocześnie, że pod-
czas kolejnego posiedzenia rady 
zatrudnienia sam wystąpi z pyta-
niem, według jakiego klucza ten 
podział jest dokonywany, a bezro-
botni zatrudniani.    

- Staże idą do małych gmin, 
a w 15-tysięcznym Lipnie jest ich 
bardzo mało – informował pod-
czas sesji RM Grzegorz Koszczka. 
- Są to pieniądze publiczne, spo-
łeczne i należą się każdemu, nie 
możemy tego upolityczniać. 

Zgodnie z informacjami 
przedstawionymi podczas se-
sji RM zarówno przez radnego 
Koszczkę, jak i burmistrza Do-
brosia, miasto Lipno otrzymuje 

zdecydowanie za mało miejsc sta-
żowych czy innych form pomocy 
ze strony PUP w porównaniu do 
innych gmin.   

- W statystykach publikowa-
nych na stronach internetowych 
PUP nie ma takich informacji 
o podziale na poszczególne gmi-
ny – zauważa radny Koszczka. 
– Wnioskuję o wpłynięcie na 
PUP i ustalenie parytetów. Jest 
to bardzo ważny problem, warto 
też zauważyć, że miasto nie ma 
instrumentu pozwalającego na 
zatrudnianie bezrobotnych. 

O wyjaśnienie problemu 
i przedstawienie aktualnych da-
nych poprosiliśmy dyrektora Po-
wiatowego Urzędu Pracy w Lip-
nie. 

- W związku z dyskusją o sta-
nie bezrobocia na szóstej sesji RM 
Lipna oraz stawianymi zarzutami 
przez pana burmistrza i radnego 
Grzegorza Koszczkę o brak trans-
parentności i dyskryminowanie 
bezrobotnych mieszkańców mia-
sta Lipna przy organizowaniu sta-
ży i innej pomocy ze strony PUP 
informuję, że obaj panowie mijają 
się z prawdą – wyjaśnia w rozmo-
wie z nami dyrektor Mieczysław 
Rojek. – Statystyki są dostępne 
i wynika z nich, że właśnie miasto 
Lipno i jego mieszkańcy w zde-

cydowanej większości korzystali 
z pomocy oferowanej przez PUP 
Lipno.

Z otrzymanych przez nas 
z Powiatowego Urzędu Pracy 
dokumentów wynika, że do 30 
kwietnia br. w jednostkach sa-
morządowych zorganizowano 
łącznie 87 staży, w tym w mieście 
Lipnie 12, w Kikole -15, w gmi-
nie Lipno - 15, w Dobrzyniu 
nad Wisłą - 11, we Wielgiem - 9, 
w Skępem - 8, po 6 w Tłuchowie 
i Bobrownikach oraz 5 w Chrost-
kowie. Natomiast w 2010 roku 
w miejskich jednostkach samo-
rządowych Lipna staż odbyło 126 
osób, w Kikole - 94, a najmniej 
w Tłuchowie - 34 osoby. Łącznie 
we wszystkich jednostkach samo-
rządu terytorialnego na terenie 
powiatu w ubiegłym roku zorga-
nizowano 607 staży.

Dyrektor lipnowskiego po-
średniaka wyjaśnia, że w br. środ-
ki z funduszu pracy stanowią  
tylko 30 procent kwoty, jaką dys-
ponował urząd w ubiegłym roku. 
Nie oznacza to jednak zupełnego 
ograniczenia ofert pomocy. Każda 
zainteresowana odbyciem stażu 
osoba może skorzystać z propo-
zycji pracodawców, aktualne ofer-
ty są dostępne w urzędzie pracy. 

dokończenie na str. 2

Obecnie komenda mieści się 
w budynku przy ulicy Kościuszki, 
który jest własnością prywatną. Brak 
miejsca i problemy własnościowe to 
główne przyczyny zabiegania o po-
wstanie nowej siedziby. Rada powia-
tu już w 2007 roku podjęła uchwałę 
o nieodpłatnym przekazaniu pół-
hektarowej działki położonej w re-
jonie ulicy Okrzei na rzecz policji. 

Pod koniec ubiegłego roku 
starosta Krzysztof Baranowski po-
informował, że budowa Komen-
dy Powiatowej Policji rozpocznie 
się już w 2011 roku i zorganizował 

spotkanie w tej sprawie z udziałem 
zastępcy komendanta wojewódz-
kiego policji inspektora Wiesława 
Domańskiego. Decyzje o budowie 
nowego obiektu dla lipnowskich 
funkcjonariuszy zapadły. 

W maju Komenda Wojewódz-
ka Policji w Bydgoszczy ogłosi  
przetarg, który wyłoni wykonawcę 
inwestycji. Koszt przedsięwzięcia 
szacowany jest na 17 milionów zło-
tych, a budowa ma trwać około pół-
tora roku, do listopada 2012 roku. 

Lidia Jagielska  

     Lipno

Święto flagi

2 maja na Placu Dekerta odbył się happening. Lipnowianie i władze miasta świę-
towali Dzień Flagi RP. Więcej na str. 5
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      Dobrzyń nad Wisłą

Przeprowadzka policji
Od poniedziałku funkcjonariusze z dobrzyńskiego posterun-
ku oficjalnie mają nową siedzibę. Przeprowadzili się z ul. 
Zduńskiej na ul. Szkolną.

      Powiat

Burmistrz nie musi...

10 maja odbędzie się przetarg na sprzedaż trzech działek wchodzących w skład terenów 
poszpitalnych. - Sam budynek po dawnym szpitalu nie jest przedmiotem przetargu – infor-
muje sekretarz powiatu Zbigniew Chmielewski.

dokończenie ze str. 1

W piątek lipnowski PUP dys-
ponował 20 ofertami staży, poza 
tym wykorzystywane są na bieżąco 
pieniądze z Programu Operacyjne-
go Kapitał Ludzki czy przekazane 
z budżetu powiatu lipnowskiego 
w ramach programu „Wsparcie 
powiatu na rzecz walki z bezro-
bociem”. W 2010 roku PUP Lip-
no uruchomił 1719 staży, z czego 
prawie połowę w Lipnie. Podob-
nie w bieżącym roku, pomimo 
trudności �nansowych, do końca 
kwietnia zorganizował 355 miejsc 
stażowych, z czego ponad połowę 
w Lipnie. 

- Podobnie wygląda sytuacja, 
jeżeli chodzi o staże w jednostkach 
samorządu terytorialnego, i tak 
w 2010 roku w urzędzie miejskim 
w Lipnie i podległych mu jednost-
kach organizacyjnych jak szkoły, 
przedszkola, MOPS, MOSiR, MCK 

było uruchomionych 126 staży, 
gdy tymczasem w urzędzie gminy 
Lipno tylko 46, a należy zauważyć, 
że w gminie Lipno jest zarejestro-
wanych więcej bezrobotnych niż 
w mieście – wyjaśnia dyrektor PUP. 
– Bardziej istotnym elementem jest 
dostępność staży dla bezrobotnych 
mieszkańców poszczególnych 
gmin. I tutaj na uprzywilejowanym 
miejscu są mieszkańcy miasta Lip-
na, wbrew temu, co twierdzą radny 
Grzegorz Koszczka i burmistrz Ja-
nusz Dobroś. 

Według danych udostęp-
nionych nam przez Mieczysława 
Rojka, w 2010 roku 493 osoby 
miasta Lipna odbyły staż, co sta-
nowi w skali powiatu jedną trze-
cią wszystkich miejsc stażowych. 
W bieżącym roku sytuacja jest 
podobna, 25 procent stażystów (80 
osób) to mieszkańcy Lipna. Z gmin 
Wielgie i Kikół staż otrzymały po 

Mieszkańcy Lipna nie kryją 
zainteresowania losem obiektu po 
szpitalu psychiatrycznym. My tak-
że wielokrotnie pisaliśmy o pla-
nach starostwa, dotyczących opu-
stoszałych budynków przy Placu 
11 Listopada.  Starosta Baranow-
ski jednoznacznie dementował 
w rozmowie z nami informacje 
o rzekomej obawie konkurencji 
ze strony ewentualnej placówki 
medycznej, jaka miałaby powstać 
w obiekcie i zapewniał o szero-
kim zainteresowaniu nabyciem 
obiektu przez podmioty z terenu 
całego kraju. Zaplanowany na 14 
lutego pierwszy przetarg ustny 
nieograniczony na sprzedaż nie-
ruchomości gruntowej, zabudo-
wanej kompleksem budynków 
byłego szpitala psychiatrycznego,  
zwery�kował rzeczywiste zain-
teresowanie transakcją. Przetarg 
nie został wówczas rozstrzygnię-
ty, ponieważ nie zostało wpłacone 
żadne wadium. Jednym słowem: 
nie zgłosił się żaden zaintereso-
wany. 

Temat ewentualnej sprzeda-
ży czy innych planów starostwa,  
związanych z wykorzystaniem 
budynku po starym szpitalu psy-
chiatrycznym, wrócił podczas se-
sji rady powiatu.

- Co dalej ze starym szpita-
lem? – dopytywał radny Krzysz-
tof Grzywiński, przypominając 
jednocześnie wypowiedzi staro-
sty sprzed kilku miesięcy. – Czy 
odbędzie się przetarg, jakie są 
plany starostwa?

Starostwo ogłosiło drugi 
przetarg ustny nieograniczony na 

64 osoby, a z Bobrownik i Tłucho-
wa tylko po 10.

- Łącząc się z burmistrzem 
Lipna w trosce o bezrobotnych 
pragnę poinformować, że PUP wy-
gospodarował dodatkowe środki 
na aktywizację, także dzięki po-
mocy i zrozumieniu problemu ze 
strony rady powiatu – mówi Mie-
czysław Rojek. – W maju zosta-
nie uruchomionych kolejnych 50 
miejsc stażowych, a także zostaną 
przeznaczone dodatkowe środki 
na �nansowanie prac interwencyj-
nych. Tak więc pan burmistrz, jak 
to mówił na sesji, nie musi wypra-
szać na kolanach pieniędzy. Wy-
starczy, że złoży wniosek. W ten 
sposób możemy zagwarantować 
pracę dla mieszkańców miasta Lip-
na, co jest bardzo ważne w sytuacji, 
kiedy bezrobocie jest dokuczliwym 
problemem.

Lidia Jagielska

      Powiat

Powiat sprzedaje działki

sprzedaż nieruchomości. Przed-
miotem transakcji nie będzie 
jednak sam budynek po szpitalu 
psychiatrycznym, ale trzy działki 
wydzielone z terenu przyszpital-
nego. Dwie z nich, o powierzch-
ni 0,19 ha i 1,5 ha, położone są 
przy ulicy Żeromskiego, trzecia 
–  o powierzchni 0,05 ha – przy 
ulicy 11 Listopada.  

- My wiemy, czego chcemy 
– odpowiadał starosta Baranow-
ski. - 10 maja mamy przetarg na 
trzy działki, parę osób je fotogra-
fowało, wzięło dokumenty. My 
się z niczym nie spieszymy, po-
siadamy gotówkę. Chcemy także 
wydzielić działkę dla strażaków 
ochotników z Lipna, a będzie to 
duży ukłon powiatu, ponieważ 
nie jest to nasze zadanie. Dział-
ka warta jest kilkadziesiąt tysięcy 
złotych.    

Przetarg na nieruchomości 
sąsiadujące z budynkiem stare-

go szpitala odbędzie się 10 maja. 
Warunkiem przystąpienia do nie-
go jest wpłacenie wadium w wy-
sokości 10 proc. ceny wywoław-
czej w wyznaczonym terminie, 
upłynął on 4 maja. 

Zarząd nie podjął jeszcze 
ostatecznej decyzji odnośnie dal-
szych losów starego szpitala. Nie 
wiadomo więc czy zostanie ogło-
szony kolejny przetarg, czy też 
obiekt zostanie wydzierżawiony 
lub zagospodarowany przez do-
tychczasowego właściciela. Jed-
nym z rozważanych wcześniej 
przez władze powiatu pomysłów 
było utworzenie tam środowi-
skowego domu samopomocy dla 
osób z różnego rodzaju upośle-
dzeniami. Powiatowe Centrum 
Pomocy Rodzinie przygotowało 
nawet wstępny kosztorys rozwa-
żanego przedsięwzięcia. Decyzja 
w rękach zarządu powiatu.

Lidia Jagielska 

Czy tereny wokół szpitala znajdą nabywcę?
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Policja sąsiaduje teraz z po-
gotowiem i mieści się w budynku 
Urzędu Miasta i Gminy w Do-
brzyniu nad Wisłą. Zajmuje trzy 
pomieszczenia, w tym pokój kie-
rownika i dyżurkę. Zostały one 
wyremontowane i częściowo wy-
posażone dzięki staraniom samo-
rządu gminy i powiatu.

- To posterunek z prawdzi-
wego zdarzenia – podkreśla Anna 
Kozłowska, o�cer prasowy lip-
nowskiej policji. – Trudno mówić 
o tym, że wizyty u nas należą do 
przyjemności, ale na pewno przyj-
mowanie przez policjantów osób 

w przyjaznych warunkach otocze-
nia ma znaczenie i łagodzi stres. 
Cieszymy się z dobrej współpracy 
z samorządami, którym zależy na 
poprawie bezpieczeństwa miesz-
kańców.

Otwarcie posterunku dało 
okazję do uhonorowania 20-lecia 
służby dwóch posterunkowych. 
Asp. szt. Sławomir Raszkiewicz 
i asp. Piotr Gołembiewski otrzy-
mali upominki i dyplomy od ko-
mendanta powiatowego mł. insp. 
Dariusza Garbarczyka.

(aba)

 - Chciałem nawiązać do artykułu „Pracy jak na lekarstwo” autorstwa Lidii 
Jagielskiej. Wypowiadający się w nim starosta lipnowski twierdził, że powiat lip-
nowski jest powiatem typowo wiejskim. Wszyscy wiemy, że starosta jest związany 
z wsią, ale niech nie mierzy powiatu swoją miarą. Powiat lipnowski jest powiatem 
miejskim.

- Od 28 marca do 9 kwietnia przebywałem na oddziale II chorób wewnętrznych 
szpitala w Lipnie, gdzie byłem poddany leczeniu ostrego zapalenia oskrzeli. W swo-
im życiu leczony byłem na różne dolegliwości w różnych placówkach. Będąc jednak 
na leczeniu w szpitalu w Lipnie, byłem urzeczony pracą tej placówki. Wiadomym 
mi jest, że szpital lipnowski borykał się z różnymi problemami, ale dzięki pracy 
personelu oraz pomocy zarządu powiatu, problemy są rozwiązywane.

Chciałbym podziękować całemu personelowi lekarskiemu, którego pracą kie-
ruje ordynator Jerzy Szyjkowski. Dziękuję też mojemu byłemu uczniowi, lekarzowi 
Marcinowi Kozłowskiemu, całemu personelowi i (...) kierownictwu NZOZ w Gro-
chowalsku (...). Niech zwykłe polskie słowo „dziękuję” będzie skromną zapłatą.

Jerzy Kłudkowski

REDAKCJA SŁUCHAM

Wstęgę przecięli: zastępca komendanta wojewódzkiego policji insp. Wiesław 
Domański, komendant lipnowskiej policji mł. insp. Dariusz Garbarczyk, burmistrz 

Dobrzynia Ryszard Dobieszewski i starosta lipnowski Krzysztof Baranowski
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– Pojemniki pełne śmieci musimy wynosić 400 metrów do drogi gminnej, bo do granic 
posesji pracownicy Przedsiębiorstwa Usług Komunalnych nie dojadą – informują miesz-
kańcy Likca. – Taka zasada obowiązuje we wszystkich wsiach, które obsługujemy – od-
powiada Marcin Kawczyński, prezes lipnowskiej spółki. Po naszej interwencji, z pomocą 
ruszył skępski ratusz.

      Skępe

Za daleko im po śmieci

Mieszkańcy wsi w powiecie lip-
nowskim mają podpisane umowy 
z Przedsiębiorstwem Usług Komu-
nalnych w Lipnie na odbiór nie-
czystości. Od kilku lat w większości 
gospodarstw pojemniki na śmieci 
opróżniane są zgodnie z harmono-
gramem. I chociaż nie ma zarzu-
tów odnośnie terminowości zbiór-
ki śmieci, to coraz więcej osób nie 
kryje niezadowolenia z wymagań 
stawianych przez PUK. 

- Od kilku miesięcy pracowni-
cy PUK nie opróżnili mojego po-
jemnika – informuje pani Barbara 
z Likca w gminie Skępe. – Rachunki 
opłacam terminowo za nieodebrane 
śmieci, samochód przedsiębiorstwa 
przejeżdża co prawda drogą główną, 
gminną, ale w drogę prowadzącą 
do mojej posesji od wielu miesięcy 
nie skręca. Wielokrotnie prosiłam 
o radę i zawsze słyszę, że pojemnik 
musi stać przy trakcie, którym prze-
jeżdża śmieciarka. Proszę zobaczyć, 
stąd do granic mojej posesji jest 
około 400 metrów i tak było zawsze, 
także wówczas, gdy tę umowę pod-
pisywałam ze spółką. Deklaruję, że 
nie uchylam się od zbiórki śmieci, 
opłacania rachunków, ale nie jestem 
w stanie pełnego pojemnika dopro-
wadzić czy donieść 400 metrów.

Problem ten dotyczy rolników 
mieszkających na obrzeżach wsi, 
ich gospodarstwa są oddalone od 
głównej drogi nawet o 600 metrów. 
Takich domów w Likcu, który od-
wiedziliśmy, jest niewiele, ale pro-
blem okazuje się bardzo dokuczliwy 
i nierozwiązywalny od wielu miesię-
cy. Do poszczególnych posesji pro-
wadzą wytyczone drogi, dojeżdżają 
samochody, gospodarze, maszyny 
rolnicze, listonosz i auta odbierające 
mleko od rolników. My też dojecha-
liśmy. Wcześniej dojeżdżała także 
śmieciarka, najpierw ze Skępego, 
potem także z PUK–u. 

- Przecież gdybym wiedziała, że 
mogę oddawać śmieci tylko z drogi 
głównej, na pewno nie podpisała-
bym takiej umowy, ponieważ z góry 
wiem, że nie jestem w stanie sprostać 
takim oczekiwaniom – opowiada 
mieszkanka Likca. – Ja nawet rozu-
miem tę spółkę, bo w mieście wszy-
scy mieszkają blisko chodnika, mam 
tylko żal o to, że podpisano ze mną 
umowę w sytuacji, kiedy wiedzia-
no, że nie będzie ona realizowana. 
Za daleko dla ich samochodu, żeby 
dojechać, a dla mnie, żeby wynieść 
ciężki pojemnik. Zastanawiałam się 
już nawet nad pozostawieniem ko-
sza tam na stałe, ale nie sposób do-
nosić kilkaset metrów domowych 
śmieci. 

O problemie mieszkańców 
z gminy Skępe powiadomiliśmy 

prezesa lipnowskiej spółki PUK.
- Taka jest zasada odbioru 

śmieci we wszystkich wsiach, któ-
re obsługujemy, mieszkańcy byli 
o tym uprzedzeni – wyjaśnia Mar-
cin Kawczyński. – Obowiązuje to 
wszystkich bez wyjątku. Mimo 
najszczerszych chęci, nie możemy 
dojeżdżać ciężkimi samochodami, 
a takimi właśnie dysponujemy, do 
poszczególnych gospodarstw. Te-
reny prowadzące do tych posesji są 
często zadrzewione, co powoduje 
uszkodzenie naszych samochodów, 
drogi natomiast są wąskie, w okresie 
zimowym nieprzejezdne. W tym 
konkretnym przypadku w Likcu 
droga jest rozorana, rozmawiałem 
z pracownikami i zapewnili mnie, 
że nie są w stanie wjechać dalej niż 
na kilkadziesiąt metrów.

Zgodnie z naszymi ustaleniami, 
problem zgłoszony przez Czytel-
niczkę z Likca jest dość powszech-
ny w wielu wsiach. Najbardziej 
doskwiera osobom samotnym, star-
szym , chorym, które płacą rachun-
ki, a pojemników wystawionych za 
ogrodzenie i tak nikt nie opróżnia, 
bo mieszkają za daleko.

Pani Barbara wyjaśnia, że ani 
teraz, ani za kilka tygodni nie bę-
dzie w stanie wynosić pojemnika 
do drogi gminnej. Pozostaje pyta-
nie o sens trwania w niewykonal-
nej umowie.

- Bardzo chciałbym pomóc, 
ale naprawdę nie mamy takiej 
możliwości – odpowiada prezes 
Kawczyński po dokładnej analizie 
sprawy. – Jeżeli umowa nie może 
być wykonana, proponuję jej roz-
wiązanie.

Wyjściem z sytuacji jest tu 
przejęcie obowiązku odbioru nie-
czystości przez inną �rmę. O udzie-
lenie pomocy mieszkańcom zwró-
ciliśmy się do skępskiego ratusza. 
Tu otrzymaliśmy zapewnienie, że 
w tej konkretnej sprawie gmina jest 
w stanie służyć pomocą.

- Tego przypadku nie zostawi-

my bez konkretnej reakcji z naszej 
strony, proszę rozwiązać umowę ze 
spółką PUK i zgłosić się do mnie 
– radzi Krzysztof Małkiewicz z wy-
działu ochrony przyrody UMiG 
w Skępem. – My przejmiemy od-
biór śmieci, ponieważ nie możemy 
zostawić naszych mieszkańców 
bez pomocy. Wyjaśniam jednak, 
że dotyczy to wyjątkowych sytu-
acji, kiedy PUK nie jest w stanie 
wywiązać się z umowy, dana osoba 
miała taką umowę podpisaną i ze-
rwała ją ze wskazanego tu powodu. 
W żadnym wypadku nie myślę tu 
o osobach, które w ogóle umów na 
odbiór nieczystości nie posiadały.

Zgodnie z zapewnieniami 
skępskiego ratusza pani Barbara, 
która zdecydowała się opowiedzieć 
o problemie, i inni mieszkańcy gmi-
ny Skępe, znajdujący się w podob-
nej sytuacji, mogą liczyć na pomoc 
ze strony miejscowych urzędników. 
Teraz pozostaje rozwiązanie umo-
wy z lipnowską spółką PUK, przed-
stawienie dokumentu w UMiG 
oraz ustalenie szczegółów nowej 
deklaracji. O propozycji poinfor-
mowaliśmy mieszkankę Likca.

- Bardzo cieszę się, że taka 
możliwość istnieje. Wcześniej ktoś 
powiedział mi, że nie mogę tej 
umowy rozwiązać a rachunki mu-
szę płacić zawsze, nawet jeżeli nie 
odbierają śmieci. Byłam napraw-
dę bezradna – odpowiada pani 
Barbara. – Śmieciarka ze Skępego 
wcześniej już opróżniała nasze po-
jemniki i zawsze dojeżdżała do po-
dwórka, nigdy nie było problemów. 
Kilka lat temu przejęła ten obowią-
zek spółka z Lipna i wtedy zaczęły 
się kłopoty, chociaż na początku 
i oni przyjeżdżali do posesji. Ale 
tylko na początku.

Wszystko wskazuje na to, że 
problem zostanie wkrótce rozwią-
zany, wraz z zerwaniem trwającej 
ponad trzy lata umowy.

Lidia Jagielska 

Pani Barbara nie jest w stanie przemieścić wypełnionego pojemnika 400 m do 
głównej drogi

W sobotę dwaj mieszkańcy gminy Dobrzyń usłyszeli zarzuty 
kradzieży, której dopuścili się kilka tygodni wcześniej.

      Dobrzyń nad Wisłą

Odzyskali motocykle

Trzy tygodnie temu właściciel 
gospodarstwa w gminie Dobrzyń 
n/Wisłą zawiadomił policjantów, 
że z niezamkniętego pomieszcze-
nia gospodarczego skradziono mu 
dwa motocykle WSK i MZ-250 
oraz elektryczną spawarkę. 

 – Na początku sprawa nie 
rokowała na jej pozytywne za-
kończenie, ale jednak funkcjona-
riusze z miejscowego posterunku 
nie dawali za wygraną - opowiada 
Anna Kozłowska, o�cer prasowy 
lipnowskiej policji. – Ich żmudna  
i dociekliwa praca przyniosła efek-

ty w postaci najpierw trafnego wy-
typowania, a następnie zatrzyma-
nia sprawców tej kradzieży. 

Rabusiami okazali się 19- i 25-
latek z miejscowej gminy, którzy - 
choć podzielili się łupami – to się 
nimi nie nacieszyli. Policjanci od-
zyskali w całości skradzione mie-
nie i przekazali je zadowolonemu 
właścicielowi. 

W sobotę obaj młodzieńcy 
usłyszeli zarzuty i teraz przyjdzie 
im tłumaczyć się przed sądem. 

(aba)

Pod wpływem prawie 2 promili alkoholu była piesza, którą 
w czwartek na ul. Źródlanej potrącił motorowerzysta.

      Lipno

Pijana pod kołami

W minioną środę w przydomowym stawie utonęła 3-letnia 
dziewczynka.

      Bobrowniki

Tragedia nad wodą

32-letnia mieszkanka Lipna 
prawdopodobnie wtargnęła pod 
nadjeżdżający skuter, kierowany 
przez 15-latka. Została zabrana do 
szpitala.

Badanie stanu trzeźwości wy-
kazało, że piesza miała w organi-

zmie prawie 2 promile alkoholu. 
Kierujący motorowerem był trzeź-
wy. 

Szczegółowe okoliczności 
zdarzenia wyjaśniają lipnowscy 
policjanci.

(aba)

Kilka minut po godz. 17.00 
dyżurny lipnowskiej komendy 
otrzymał telefoniczne zgłoszenie  
o utonięciu dziecka. 

Policjanci ustalili, że dziew-
czynka bawiła się z rodzeństwem 
na podwórku. Niezauważona od-
daliła się. Po pewnym czasie, gdy 

matka zorientowała się, że córki 
nie ma wśród dzieci, zaczęła jej 
szukać. 3-latkę znaleziono w po-
bliskim stawie. 

Mimo podjętej akcji reanima-
cyjnej, dziewczynki nie udało się 
uratować. 

(aba)

W tym roku zaszczepiono 
50 kasztanów rosnących w Parku 
Miejskim. Akcja, tradycyjnie już, 
przebiegała przy współudziale 
uczniów ze SP nr 2 w Lipnie. Dzie-
ci z uwagą obserwowały zabiegi 
pielęgnacyjne. Wiedza ekologicz-
na jest mocną stroną lipnowskich 
uczniów. Chętnie uczestniczą 
w corocznym, prowadzonym od 
dwóch lat, szczepieniu drzew 
przeciw szrotówkowi, ale także  
w konkursach przyrodniczych or-
ganizowanych przez pracowników 
ratusza.

Z myślą o młodych pasjo-
natach ekologii, Urząd Miejski  
w Lipnie ogłosił kolejne dwa kon-
kursy tematyczne. Zadaniem ich 
uczestników jest wykonanie ziel-
nika pod nazwą „Odkrywamy lip-
nowską �orę” lub makiety Parku 
Miejskiego im. Gabriela Narutowi-
cza w Lipnie, zatytułowanej „Park 
w przestrzeni”. Termin nadsyłania 
prac upływa 31 maja, ogłoszenie 
�nalistów i uroczyste wręczenie 
nagród odbędzie się w Dniu Kasz-
tanowca, czyli 8 czerwca.   

Lidia Jagielska 

Zakończyło się tegoroczne szczepienie kasztanów. W ocze-
kiwaniu na Dzień Kasztanowca, pracownicy ratusza ogłosi-
li konkursy ekologiczne dla uczniów.

      Lipno

Ekologia na co dzień



Czwartek, 5 maja 2011
4 www.cli.info.plAktualności

      Dobrzyń nad Wisłą

Od zawsze razem
W piątek w Dobrzyniu nad Wisłą odbyło się uroczyste spotkanie par małżeńskich, obcho-
dzących jubileusz 50-lecia pożycia małżeńskiego. 

Podczas uroczystości, zorga-
nizowanej w sali gospodarstwa 
agroturystycznego państwa Bru-
lińskich, jubilatów uhonorowano 
medalami „Za długoletnie pożycie 
małżeńskie” oraz pamiątkowymi 
dyplomami, przyznanymi przez 
prezydenta RP. Uroczystej dekora-
cji dokonał burmistrz Ryszard Do-
bieszewski oraz kierownik Urzędu 
Stanu Cywilnego Ewa Furmanek-
Sobocińska.

Parom obchodzącym jubile-
usz 50-lecia pożycia małżeńskie-
go złożono życzenia pomyślności 
i szczęścia na jeszcze wiele długich 
wspólnych lat. Nie zabrakło gratu-

lacji, życzeń, kwiatów oraz trady-
cyjnej lampki szampana. Po części 
o�cjalnej jubilaci zostali zaproszeni 
na uroczysty obiad.

Pięćdziesiątą rocznicę zawarcia 
związku małżeńskiego obchodziło 
szesnaście par małżeńskich z gmi-
ny Dobrzyń nad Wisłą. Wśród nich 
byli i ci, którzy przeżyli ze sobą 
więcej niż pół wieku. Odznaczeni 
zostali: Wanda i Romuald Choc-
cy z Dobrzynia nad Wisła, Irena 
i Edward Gachewicz z Płomian, 
Jadwiga i Hieronim Grzymkowscy 
z Grochowalska, Ewa i Tadeusz 
Jędrzejewscy z Mokowa, Czesława 
i Lech Konderscy z Dobrzynia nad 

Wisłą,  Anna i Kazimierz Koprow-
scy z Grochowalska, Krystyna i Ta-
deusz Nowiccy z Dyblina, Henryka 
i Edward Orzechowscy z Dobrzy-
nia nad Wisłą, Marianna i Adam 
Orzechowscy z Grochowalska,  
Wanda i Antoni Piaskowscy z Mo-
kowa, Irena i Stefan Pilarscy z Gro-
chowalska, Zo�a i Józef Szymań-
scy z Krojczyna, Barbara i Józef 
Wrześniewscy z Krojczyna, Halina 
i Adam Wichrowscy z Płomian, 
Marianna i Tadeusz Żywczyńscy 
z Dobrzynia nad Wisłą oraz Bar-
bara i Józef Żuchowscy z Grocho-
walska.

Patrycja Wałęsa

Jubilaci odznaczeni medalami „Za długoletnie pożycie małżeńskie” oraz burmistrz Ryszard Dobieszewski i kierownik Urzędu 
Stanu Cywilnego Ewa Furmanek-Sobocińska

      Sondat

Waszym zdaniem
3 maja przypada Światowy Dzień Wolności Prasy. Zapy-
taliśmy naszych Czytelników, czy – ich zdaniem – media 
są wolne?

– Czytając prasę i oglądając programy 
telewizyjne zdecydowanie mogę stwier-
dzić, że obecnie media są wolne i nie-
zależne. Nie mam co do tego żadnych 
wątpliwości – mówi Tomasz Zakrzewski 
z Kolankowa.

– Media w kraju są wolne, chociaż 
zapewne zauważalny i znaczący  jest 
wpływ na ich działalność. Nie chodzi 
tu nawet o zależność od polityki, ale od 
właścicieli danych tytułów czy stacji – 
mówi Agnieszka Winnicka z Sierpca.
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- Media, chcąc funkcjonować, muszą 
być neutralne, wolne. W społeczeństwie 
sprawują bardzo wiele ważnych funkcji. 
Media dają możliwość komunikowania 
się, co oznacza, że także społeczeństwo 
ma szansę wolnej wypowiedzi – mówi 
Milena Samorek z Czerskich Rumunek.

- Uważam, że istnieją wolne media. 
Z pewnością jednym z nich jest internet. 
To przede wszystkim wszelkie miejsca, 
gdzie źródłem informacji i komentarzy 
jest społeczeństwo - mówi Ilona Le-
wandowska z Wylazłowa.

- Uważam, że media są wolne, ale jest 
wiele głoszących różny punkt widzenia. 
Mają odchylenia w różne strony, ale jest 
ich duża różnorodność, więc rynek me-
diów jako całość jest obiektywny. Jeżeli 
ktoś korzysta tylko z jednego rodzaju 
środków przekazu, to może mieć od-
chylenie w jakąś stronę – mówi Monika 
Mitras z Wielgiego.

– Trudno jest mi jednoznacznie wypo-
wiadać się na temat wolności prasy, po 
prostu nie zastanawiałem się nad tym. 
Uważam jednak, obserwując działal-
ność mediów, że są wolne i niezależne  
– mówi Piotr Wierzgalski z Lubinka.
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      Lipno

Literatura integruje pokolenia
W ubiegłą środę, z okazji Światowego Dnia Książki i Praw Autorskich, miłośnicy literatury 
spotkali się z pisarką Czesławą Krystyną Chojnicką. 

Czesława Krystyna Chojnic-
ka jest członkiem Lipnowskiej 
Grupy Literackiej, przyjaciółką 
lipnowskiej książnicy. Twórczość 
autorki cieszy się coraz większym 
uznaniem czytelników, a jedna 
z jej książek, zatytułowana „Siła 
przyjaźni”, została wydana wła-
śnie pod patronatem Miejskiej 
Biblioteki Publicznej w Lipnie. 

W międzypokoleniowym 
spotkaniu integracyjnym uczest-
niczyli seniorzy, biorący udział  
w projekcie „Senior z pomy-
słem na życie”, oraz młodzież 
z Zespołu Szkół Technicznych  
w Lipnie. 

- Trzeba było widzieć, jak 
pięknie zintegrowali się mło-
dzi z seniorami – opowiada Ewa 
Charyton, dyrektor lipnowskiej 
biblioteki i organizatorka spo-
tkania. - Pisarka opowiadała  

o swoich ulubionych lekturach, 
inspiracjach twórczych i planach. 
Młodzież natomiast przedstawiła 
przygotowaną przez siebie część 
artystyczną. Spotkanie przebie-
gało w miłej i serdecznej atmos-
ferze.

Spotkanie pokazało, jak waż-

ną rolę dla ludzi w różnym wie-
ku odgrywa słowo pisane. Nikt 
z uczestników nie miał wątpliwo-
ści co do tego, że literatura łączy 
pokolenia i to nie tylko w Świato-
wym Dniu Książki.

Lidia jagielska

Miłośnicy literatury na spotkaniu z pisarką
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2 maja na Placu Dekerta odbył się happening. Lipnowianie 
i władze miasta świętowali Dzień Flagi RP. 

      Lipno

Biało-czerwone święto

Tymon Jarosław Musiał urodził się  
25 kwietnia w Bra–medzie, ważył 

2,9 kg i mierzył 55 cm. Jest synem 
Jarosława Musiała i Marleny Orlińskiej 

z Lipna, ma brata Mateusza. 

Adam Karol Bobrowski urodził się  
30 kwietnia w lipnowskim szpitalu, 
ważył 3,6 kg i mierzył 56 cm. Jest 

pierwszym dzieckiem Radosława i Mar-
ty z Włocławka. 

      Powiat

Witajcie na świecie!
W  poniedziałek w centrum 

miasta zebrali się mieszkańcy, 
harcerze, sportowcy i urzędnicy 
lipnowskiego ratusza na tradycyj-
nym już happeningu �agi.

Przewodnicząca rady miasta 
Maria Turska przybliżyła zebra-
nym historię obchodzonego tego 
dnia święta, harcerze z zastępu 
„Słoneczni”, działającego przy SP 
nr 3 w Lipnie, rozdali wszystkim 
uczestnikom festynu kotyliony 
w barwach narodowych i słodkie 
niespodzianki. Miejski Ośrodek 
Sportu i Rekreacji zorganizował 
mecz streetballu „Biało –czerwo-
ni”, rozegrany na wyremontowa-
nej części Placu Dekerta.    

Dzień Flagi Rzeczypospolitej 
Polskiej jest świętem obchodzo-

nym od 2004 roku. W latach Pol-
ski Ludowej właśnie w tym dniu 
zdejmowano �agi państwowe po 
1 maja, aby nie były eksponowane 
podczas zniesionego przez wła-
dze komunistyczne Święta Kon-
stytucji 3 Maja. 

W całym mieście na budyn-
kach użyteczności publicznej 
i domach prywatnych zawisły 
tego dnia �agi. Już w kwietniu 
w Urzędzie Miejskim w Lipnie 
można było bezpłatnie odebrać 
narodowy symbol, akcję zorgani-
zowano po raz trzeci. 

Organizatorami poniedział-
kowego happeningu �agi byli: 
Urząd Miejski i Miejski Ośrodek 
Sportu i Rekreacji. 

Lidia Jagielska

Dorośli docenili zaangażowanie młodzieży

Symbolem święta były kotyliony

Harcerze z zastępu „Słoneczni”
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pracy z MCK, organizuje nabór 
do nowej grupy teatralnej. Trwają 
przygotowania do przedstawienia 
„Romeo i Julia”. Poszukiwani są 

dziewczęta i chłopcy w wieku po-
wyżej 15 lat. Casting odbędzie się 
7 maja o godz. 10.00 w kinie „Na-
wojka”.

(aba)

7 maja w Miejskim Centrum Kulturalnym odbędzie się ca-
sting dla chcących zagrać w spektaklu „Romeo i Julia”.

      Lipno

Spróbuj sił na scenie

 Bartosz Stefan Cetner urodził się  
30 kwietnia w lipnowskim szpitalu, 
ważył 3,5 kg i mierzył 52 cm. Jest 

pierwszym dzieckiem Pawła i Agaty ze 
Stróżewa.

Kamil Żurawski urodził się 27 kwietnia 
w Bra-medzie, ważył 3, 15 kg i mierzył 
56 cm. Jest synem Pawła i Jadwigi ze 

Stalmierza, ma siostrę Kingę. 

Tomasz Kazimierowski urodził się  
26 kwietnia w lipnowskim szpitalu, 
ważył 3,15 kg i mierzył 54 cm, jest 

pierwszym dzieckiem Kamila Kazimie-
rowskiego i Krystyny Kality z Wielgie-

go. 

Oskar Bugdalski urodził się 29 kwietnia 
w lipnowskim szpitalu, ważył 2,63 kg 

i mierzył 51 cm. Jest synem Jarosława 
i Agnieszki z Chlebowa oraz bratem 

Julii, Jakuba i Błażeja. 

Daniel Wojciechowski urodził się  
27 kwietnia w Bra-medzie, ważył 2,2 kg 

i mierzył 50 cm. Jest synem Konrada 
i Beaty z Wielgiego, ma brata Kamila. 

Błażej Bugdalski urodził się  
29 kwietnia w lipnowskim szpitalu, wa-
żył 2,45 kg i mierzył 44 cm. Jest synem 
Jarosława i Agnieszki z Chlebowa oraz 

bratem Julii, Jakuba i Oskara. 

Filip Kowalski urodził się 28 kwietnia 
w Bra –medzie, ważył 3,1 kg i mierzył 

56 cm. Jest pierwszym dzieckiem 
Adriana i Magdy z Włocławka.
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      Dobrzyń nad Wisłą

Czesław Miłosz na tapecie
W tym roku przypada 100. rocznica urodzin polskiego poety i eseisty, laureata literackiej 

Nagrody Nobla Czesława Miłosza. Biblioteka Publiczna w Dobrzyniu nad Wisłą ogłosiła 
konkurs upamiętniający jego twórczość.

      Wielgie

Uroczystości
trzeciomajowe
We wtorek obchodziliśmy 220. rocznicę uchwalenia Konsty-
tucji 3 Maja. Uroczyste akademie z tej okazji zorganizowały 
szkoły.

W miniony piątek apel po-
święcony rocznicy uchwalenia 
konstytucji odbył się między in-
nymi w Zespole Placówek Oświa-
towych w Wielgiem oraz w Szkole 
Podstawowej im. Marii Konopnic-
kiej w Dobrzyniu nad Wisłą.

Uczniowie recytowali pa-

triotyczne wiersze, a ich występy 
były przeplatane wystąpieniami 
szkolnego chóru. W Wielgiem na 
zakończenie uroczystości zorga-
nizowano konkurs wiedzy. Dzieci 
i młodzież odpowiadali na pytania 
dotyczące majowych wydarzeń.  

Patrycja Wałęsa

Akademię szkolną w Dobrzyniu nad Wisłą przygotowali uczniowie klasy VI a z wy-
chowawczynią Alicją Spryszyńską

Uczniowie Szkoły Podstawowej w Wielgiem wystąpili w galowych strojach

Organizatorzy apelu w Wielgiem przygotowali dla dzieci i młodzieży quiz z pyta-
niami dotyczącymi uchwalenia ustawy zasadniczej
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Temat przewodni konkursu 
plastycznego to „Życie i twórczość 
Czesława Miłosza”. Jego celem 
była prezentacja sylwetki Miłosza. 
Organizatorzy zmagania ogłosili 
w marcu, albumy wykonane do-
wolną techniką należało dostar-
czyć do 15 kwietnia. Wystartowało 
21 uczniów ze szkół z Dobrzynia 
nad Wisłą, Chalina i Krojczyna. 

Konkurs przeprowadzony zo-
stał w dwóch kategoriach: szkół 
podstawowych i gimnazjów.

W jury zasiadły Renata Chęc-
ka, Dorota Zielińska i Alicja Bień-
kowska. Spośród nadesłanych 
prac, wybrały najciekawszy album. 
Brały pod uwagę estetykę, pomysł, 
wkład pracy i zawartość meryto-
ryczną. Według opinii jurorów, 
konkurs stał na wysokim pozio-
mie i wyłonienie zwycięzców nie 
było łatwe, o czym świadczą przy-
znane wyróżnienia.

Wśród szkół podstawowych 
pierwsze miejsce zajęła Julia Tar-
nicka ze Szkoły Podstawowej im. 
Marii Konopnickiej w Dobrzyniu 
nad Wisłą, drugie przyznano Na-
talii Szydłowskiej ze Szkoły Pod-
stawowej im. Tadeusza Kościuszki 
w Krojczynie, trzecie zajęła Julia 
Fryżewska (SP Dobrzyń). W tej 
kategorii jury dodatkowo przy-

znało wyróżnienie dla albumu 
wykonanego przez Martynę Rede-
stowicz (SP Dobrzyń).

W kategorii szkół gimnazjal-
nych najwięcej punktów od jury 
otrzymał album wykonany przez 
Lidię Kurpińską z Gimnazjum im. 
Lecha Wałęsy w Chalinie. Drugie 
miejsce zajęła również uczenni-

ca gimnazjum w Chalinie Agata 
Karczewska. Trzecie miejsce dla 
Patrycji Różańskiej, uczennicy 
Publicznego Gimnazjum w Kroj-
czynie.

Laureaci otrzymali nagrody 
oraz drobne upominki.

Patrycja Wałęsa

Laureatki konkursu „Życie i twórczość Czesława Miłosza”: Julia Fryżewska, Julia 
Tarnicka i Martyna Redestowicz z Katarzyną Lejmanowicz, dyrektorem Publicznej 

Biblioteki w Dobrzyniu nad Wisłą

      Wielgie

Obchody Dnia Ziemi
Uroczystość poświęconą naszej planecie przygotowali uczniowie Szkoły Podstawowej 
w Wielgiem. 

Dzień Ziemi to odbywająca 
się na całym świecie akcja, która 
ma na celu promowanie postaw 
ekologicznych i uwrażliwianie lu-
dzi na sprawy związane z ochroną 
środowiska.

Samorząd Uczniowski Szkoły 
Podstawowej w Wielgiem przy-
łączył się do ogólnopolskiej akcji. 
Klasy IV- VI rywalizowały między 
sobą w Wielkiej Zbiórce Nakrętek. 
Dzięki temu wsparto chorą na mu-
kowiscydozę Amelkę z Lipna.

Przez cały miesiąc uczniowie 
gromadzili plastikowe nakrętki, 
a raporty ilościowe przekazywali 
przewodniczącej samorządu. 20 
kwietnia odbyło się przedstawie-
nie szkolne, poświęcone Ziemi, 
podczas którego podsumowano 
akcję zbierania nakrętek. Dzie-
ciom w ciągu miesiąca udało się 
zgromadzić ponad 69 tysięcy 
sztuk. 

Pierwsze miejsce w rywalizacji 

międzyklasowej zajęła klasa IV b. 
Na szczególne wyróżnienie zasłu-
guje Magdalena Chojnacka, która 
dostarczyła 15 worków nakrętek. 
Drugie miejsce należy do klasy VI 
b (3 318 sztuk). Trzecie miejsce za-

jęła klasa V a. Najlepszych zbiera-
czy nagrodzono dyplomami oraz 
dodatkowymi punktami w szkol-
nej rywalizacji między klasami. 

Patrycja Wałęsa

Uczniowie Szkoły Podstawowej w Wielgiem podczas akademii poświęconej 
ochronie Ziemi



Czwartek, 5 maja 2011
7

www.cli.info.pl To i owo

      Lipno

Edukacyjne zwiedzanie
 Lipnowscy gimnazjaliści, uczestniczący w ogólnopolskim projekcie Akademia Młodych No-
blistów, mają za sobą pierwszą z sześciu przewidzianych w programie wycieczek edukacyj-
nych. Celem wyprawy był tym razem Toruń. 

      Tłuchowo

LGD obradowało
W miniony czwartek w Tłuchowie spotkali się przedstawicie-
le samorządów z gmin zrzeszonych w Stowarzyszeniu Lokal-
na Grupa Działania Gmin Dobrzyńskich Region Południe.

W urzędzie gminy Tłucho-
wo odbyło się walne posiedzenie 
przedstawicieli stowarzyszenia 
LGD. Udział w spotkaniu wzięło 
27 członków. 

Spośród obecnych wyłonione 
zostały: komisja mandatowa (Be-
ata Domagalska - przewodnicząca, 
Andrzej Kurowski - członek, Artur 
Kuczmarski – członek) oraz komi-
sja uchwał i wniosków (Marzena 
Słupczewska – przewodnicząca, 
Jadwiga Padlewska – członek, 
Ryszard Bartoszewski – członek). 
Zgromadzenie poprowadził pre-
zes LGD Piotr Murszewski, który 
przedstawił sprawozdania mery-

toryczne i �nansowe zarządu za 
miniony rok. 

Podczas czwartkowego spo-
tkania zebrani podjęli cztery 
uchwały: udzielenie zarządowi 
absolutorium za 2010 r.,  przyjęcie 
tekstu jednolitego Lokalnej Strate-
gii Rozwoju, przyjęcie planu dzia-
łania stowarzyszenia na ten rok 
oraz uprawnienie zarządu do pod-
jęcia decyzji w sprawie utworzenia 
lokalnej Dobrzyńskiej Organizacji 
Turystycznej. 

Zgromadzenie udzieliło za-
rządowi absolutorium. 

(pw)
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Członkowie Stowarzyszenia Lokalna Grupa Działania Gmin Dobrzyńskich Region 
Południe podczas walnego zebrania

      Skępe

Wiosenne remonty
Trwają pozimowe prace naprawcze na 
ulicach Skępego i drogach gminnych, 

uzupełniane są ubytki w asfalcie. 
Wszystko wskazuje na to, że wkrótce 
wszystkie, czasem niebezpieczne dla 

kierowców i utrudniające życie miesz-
kańcom wyrwy i dziury w nawierzchni 

skępskich dróg znikną. W ubiegłym 
tygodniu pracowników spotkaliśmy 

nie tylko na ulicach miasta, w czwartek 
naprawiana była również nawierzchnia 
drogi gminnej, prowadzącej do Likca. 

      Gmina Lipno

Z lekarzem o chorobach

„Szanujmy swoje zdrowie”- to hasło przewodnie spotkania z lekarką Marią 
Bautembach, które w środę odbyło się w Bibliotece Publicznej Gminy Lipno z/s 

w Radomicach. Tematem wykładu były choroby reumatyczne. 
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Publiczne Gimnazjum nr 1 
w Lipnie, jako jedno z nielicznych 
w województwie kujawsko –po-
morskim, od października br. re-
alizuje projekt Akademia Młodych 
Noblistów, współ�nansowany ze 
środków Unii Europejskiej w ra-
mach Europejskiego Funduszu 
Społecznego. Projekt będzie trwał 
przez trzy kolejne lata, aż do ukoń-
czenia gimnazjum przez uczestni-
ków. Zakłada on wsparcie, dzię-
ki któremu uczestnicy projektu 
będą rozwijali swoje umiejętności 
w zakresie nauk matematyczno – 
przyrodniczych, technik informa-
tyczno–komunikacyjnych i języ-
ków obcych. Dzięki uczestnictwu 
w Akademii Młodych Noblistów, 
uczniowie nabędą umiejętność 
pracy w grupie, analitycznego my-
ślenia, komunikowania się  i za-
rządzania informacją.

- Nasi gimnazjaliści biorą 
udział w czterech laboratoriach: 
matematyczno–�zycznym, biolo-
giczno-chemicznym, językowym 
oraz informatycznym, realizując 
programy autorskie – opowiada 
Hanna Kułak,  dyrektor PG nr 1. 
– Dla lepszego rozwoju i kreślenia 
ścieżki kształcenia oraz orientacji 
zawodowej, wszyscy mieli moż-
liwość odbycia indywidualnych 
konsultacji z psychologiem.

Projekt Akademia Młodych 
Noblistów przewiduje możliwość 
uczestniczenia w sześciu wyciecz-
kach edukacyjnych. Lipnowscy 
pierwszoklasiści wyruszyli w swo-
ją pierwszą wyprawę 19 kwietnia. 
Za cel podróży obrali sobie Toruń, 
czyli miasto wielkiego astronoma. 
Jednym z punktów wycieczki była 
więc wizyta w planetarium i ob-

serwacja zjawisk zachodzących na 
niebie.

- Uczniowie zobaczyli układ 
gwiazd, gwiazdozbiorów, planet, 
fazy księżyca, zaćmienia – wspo-
mina Hanna Kułak. – Oprócz tego 
zwiedzili ogród zoobotaniczny 
i obejrzeli �lm w kinie. Mając na 
uwadze fakt, że wycieczki eduka-
cyjne są najbardziej efektywną for-
mą pracy pozalekcyjnej, już trwają 
ustalenia miejsca i programu ko-
lejnego wyjazdu. W pierwszej  wy-
cieczce wzięło udział 45 uczniów 

ze wszystkich laboratoriów. 
Uczniowie nie kryją zadowo-

lenia zarówno z realizacji projektu 
Akademia Młodych Noblistów, jak 
i udziału w pierwszym wyjeździe.  

- Wycieczka była bardzo uda-
na – opowiada Jakub Stark, jeden 
z uczestników. – Program cieka-
wy i, co ważne, wszystko, łącznie 
z posiłkiem, było zorganizowane 
nieodpłatnie. Bardzo cieszymy się, 
że wkrótce czeka nas kolejny wy-
jazd.

Lidia Jagielska
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     Lipno

Gorące afrykańskie rytmy
African Attack to druga impreza organizowana przez Stowarzyszenie ALLO LIPNO, przy 
współpracy z Miejskim Ośrodkiem Sportu i Rekreacji. 

Warsztaty taneczne, które 
poprowadzili instruktorzy z War-
szawy: Monika Mizińska (coupe 
decale) oraz Olek Olech (dance-
hall & ragga mix) przyciągnęły 
sporą grupę uczestników, nie tylko 
z Lipna, ale również Torunia i Ra-
dziejowa.

Po warsztatach uczestnicy 
zaprezentowali na Placu Dekerta 
to, czego się nauczyli. Następnie 
w Pierogarni „Niebo” odbyło się 
a�er party, na którym zagrały Jah-
liet Selecta oraz Karetka Sound 
System z Torunia. Nasz tygodnik 
objął patronat nad tą imprezą.

Marcin Jaworski
Monika Mizińska podczas zajęć Olek Olech pokazał, że jest bardzo wysportowany

Podczas przerwy uczestnicy nie kryli zmęczenia

W warsztatach udział wzięło około 30 uczestników

Po zajęciach grupa zaprezentowała na Placu Dekerta to, czego się nauczyła
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W centrum miasta zgromadziło się wielu mieszkańcówGrupa uczestników oraz Olek Olech podczas after party w Pierogarni „Niebo”
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     Lipno

Święto Konstytucji Majowej
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Występ uczniów SP3 pod pomnikiem

Obchody uświetniła orkiestra dęta z MCK

Przemarsz ulicami miastaKompania honorowa KP PSP w Lipnie

Wszystkich zaproszono na grochówkęUroczystość zgromadziła wielu mieszkańców

Pod pomnikiem wartę pełnił policjant z lipnowskiej komendy

Przedstawiciele władz miasta

Delegacja z Komendy Powiatowej Policji

Podczas obchodów nie zabrakło pocztów sztandarowych ze szkół i instytucji
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      Tłuchowo

Dobrzyńska Wielkanoc
Stowarzyszenie Lokalna Grupa Działania Gmin Dobrzyńskich Region Południe po raz ko-
lejny zaprosiło na festiwal smaku. W miniony czwartek w domu weselnym w Oliwkach 
odbyło się spotkanie smakoszy smaków dobrzyńskich. Gospodynie z terenu działania 
stowarzyszenia przygotowały potrawy wielkanocne. Panie w prezencie od LGD otrzymały 
komplety pościeli. Festiwal to uczta nie tylko dla ciała, ale również dla ducha. Nie zabra-
kło oprawy muzycznej, połączonej z pokazami tańca nowoczesnego. 

Zespół taneczny z trenerką Martyną Olewińską

Festiwal smaku poprowadził Piotr Murszewski, prezes LGD, i Magdalena 
Włodarska- Kasiuk, pracownik ODR

Wielkanocny festiwal smaku odbył się  w gminie Tłuchowo, nie mogło więc zabraknąć gospodyń z tego terenuMuzyka zachęciła również do tańca

Najprzyjemniejsza część spotkania to degustacja Ê
przygotowanych potraw

Sala zapełniła się po brzegi gośćmi nie tylko z powiatu 
lipnowskiego
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LGD za przygotowane potrawy nagrodziła panie kompletem pościeli
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      Finanse

Młodzi ruszyli po premie
26 kwietnia rozpoczął się nabór wniosków o przyznanie premii młodym rolnikom. Chętni 
dokumenty mogą składać do 24 czerwca. Pula środków wynosi 500 milionów złotych.

     Ceny

Droga truskawka?
Niezbyt dobrze zimową pogodową huśtawkę zniosły upra-
wy truskawek. Oznacza to, że owoce mogą być w tym roku 
droższe niż w ubiegłym.

Truskawka jest jednym z ga-
tunków, którym poprzedni mokry 
sezon i ostatnia mroźna zima wy-
jątkowo mocno zaszkodziły. Jak 
obecnie obserwują plantatorzy, 
dużo truskawek przemarzło. Jedni 
notują straty na poziomie 70 proc., 
inni jak na razie obserwują około 
30 proc. przemarzniętych roślin. 
W sezonie owoce mogą kosztować 
nawet 8 zł za kg (przed rokiem 
było to 5zł/kg).

Kto nie chce czekać na tru-
skawkę krajową, może już dziś 
spróbować jej hiszpańskiej od-
miany, którą można kupić od kil-
kunastu dni. Cena to ok. 10 zł za 

kg. Niestety, wczesnowiosenna 
truskawka z Hiszpanii tylko ko-
lorystycznie przypomina tą naszą, 
bo - jak twierdzą eksperci - ma 
kształt i smak karto�a. Dlaczego 
nasze truskawki smakują inaczej 
niż te importowane? Za smak 
truskawki odpowiada odmiana, 
ale też ilość słońca i długość dnia. 
W Hiszpanii, z powodu nadmiaru 
słońca, uprawy są osłonięte. Poza 
tym zbiera się tam truskawki nie-
dojrzałe, by potem dojrzały w cię-
żarówkach. Tamtejsze odmiany 
cechuje więc wysoka trwałość 
i jędrność, ale mają gorszy smak.

(pw)

Młody rolnik, który zdecy-
duje się ubiegać o przyznanie 
premii, może otrzymać jednora-
zową, bezzwrotną kwotę 75 tys. 
złotych. Tylko 26 kwietnia, czyli 
w pierwszym dniu przyjmowania 
wniosków, na taki krok zdecydo-
wało się 149 gospodarzy. 

Pomoc z działania „Ułatwia-
nie startu młodym rolnikom” kie-
rowana jest do rolników, którzy 
nie przekroczyli 40. roku życia 

i planują gospodarowanie lub już 
gospodarują na własny rachunek. 
Jednym z warunków skorzystania 
przez nich z 75-tysięcznej pre-
mii jest posiadanie wykształce-
nia gwarantującego dobre przy-
gotowanie do zawodu rolnika 
lub odpowiedniego stażu pracy 
w rolnictwie. Istnieje także moż-
liwość uzupełnienia wykształ-
cenia w ciągu trzech lat od dnia 
doręczenia decyzji o przyznaniu 

pomocy. 
Do otrzymania wsparcia 

kwali�kują się te gospodarstwa, 
których wielkość jest co najmniej 
równa powierzchni średniej wiel-
kości gospodarstwa w kraju i nie 
jest większa niż 300 ha. 

Dotychczas pomoc z PROW 
2007-2013 została przyznana po-
nad 16,2 tys. młodych rolników.

(pw) 

      Mechanizacja

Belarus zyskuje klientów
Rolnicy kupują coraz więcej ciągników i rośnie udział w rynku traktorów nowych - tak przy-
najmniej wynika z raportu AgriTrac. Najpopularniejsze marki to Zetor, Ursus oraz Massey 
Ferguson. Do gry wchodzi też Belarus.

Sprzedaż nowych ciągników 
rolniczych, mierzona liczbą ich 
rejestracji, osiągnęła w 2010 roku 
rekordowy poziom 14 380 sztuk. 
Jest to wzrost o blisko pół tysiąca 
sztuk w stosunku do rekordowego 
2009 roku.

Od czasu przystąpienia Pol-
ski do Unii Europejskiej, sprzedaż 
nowych ciągników rolniczych dy-
namicznie wzrasta. W każdym ko-
lejnym roku - poza kryzysowym 
2008 - poprawiane są rekordy po-
przedniego roku. Podobnie było 
w 2010. Przez jego większą część 
comiesięczne liczby sprzedawa-
nych ciągników były na najwyż-
szych poziomach od 2005 roku. 
W porównaniu do 2009 roku, ry-
nek wzrósł o ponad 3,5 proc.

W przypadku ciągników im-
portowanych, rejestrowanych 
wcześniej za granicą, podobnie jak 
przed rokiem, największą popular-
nością cieszyły się maszyny mar-
ki Zetor, Massey Ferguson oraz 

John Deere. Największa zmiana 
w stosunku do 2009 roku doty-
czyła marki Belarus, której import 
wzrósł o ponad 56 proc. Firmą 
o największej sprzedaży w 2010 
roku (ciągniki nowe) był New 
Holland, który zbył 2465 sztuk. 
New Holland kolejny rok przewo-
dzi w zestawieniu najchętniej wy-

bieranych marek ciągników. Po-
ziom 2 tysięcy sprzedanych sztuk 
przekroczył również czeski Zetor 
(2.179 szt.). Największy wzrost 
sprzedaży, w porównaniu do 2009 
roku, odnotowała marka Belarus, 
która zwiększyła swoją sprzedaż 
prawie trzykrotnie (+855 sztuk). 

(pw)

      Motoryzacja

Wejście tygrysa
Pick-up to typ samochodów, który znajduje coraz więcej nabywców wśród rolników. O przy-
datności takich samochodów już dawno temu przekonali się farmerzy z USA. Teraz na polski 
rynek wkraczają relatywnie tanie pick - upy z Chin. Czy warto zainwestować w takie auto?

Zaletą pick-upa jest powierzch-
nia ładunkowa, na którą włożyć 
można środki ochrony roślin, worki 
ze zbożem, narzędzia rolnicze itd. 
Ostatnim prawdziwym autem rolni-
czym, produkowanym w Polsce na 
wielką skalę, był tarpan. Samocho-
dy tego typu opuszczały fabryki do 
1994 roku i na długo potem obecne 
były i nadal są w gospodarstwach.

Dodatkową zaletą aut typu pic-
k-up jest ich dostosowana do dróg 
gruntowych konstrukcja. Pozwala 
ona poruszać się w miarę bezpiecz-

nie i wygodnie w jesiennym błocie, 
jak i zimowych zaspach.

Niestety, pick-upy nie są naj-
bardziej ekologicznymi autami. 
Liczyć należy się ze zwiększonymi 
wydatkami na paliwo. Popularny za 
oceanem dodge ram na 100 km spa-
la 16 litrów benzyny.

 Problemem aut typu pick-up 
jest także ich cena. Nowe warte są 
często ponad 100 tys.  złotych. Uży-
wane można dostać już od 20-30 
tys. złotych. Niedawno na polski 
rynek wkroczyło nowe auto, które 

ma być (zdaniem producenta) alter-
natywą dla polskiego rolnika. Mowa 
o samochodzie grand tiger, produ-
kowanym w Chinach. Ceny auta 
rozpoczynać się mają od 50 tys. zło-
tych. Jak to w przypadku chińskich 
pojazdów bywa,  nowy samochód 
jest repliką mazdy BT-50. Napędza 
go 3-litrowy, 4-cylindrowy silnik 
turbo diesel engine o momencie 
napędowym 221 nm przy 2000 obr/
min i mocy 80.9 kw. 

(pw)

R E K L A M A

Oferta współpracy dla producentów zbóż

Golpasz S.A. z siedzibą w Golubiu-Dobrzyniu informuje, 
że prowadzi skup zbóż wg poniższych cen:

Pszenica paszowa 935,00 zł(netto)/t,
Pszenica konsumpcyjna 955,00 zł(netto)/t,

Pszenżyto 850,00 zł(netto)/t,
Jęczmień 780,00 zł(netto)/t,

Żyto 690,00 zł(netto)/t,
Kukurydza 935,00 zł(netto)/t,

Zapraszamy  do  współpracy  producentów  zbóż  ze  zbiorów 
2011.  Podpisujemy  umowy  kontraktacyjne  na  wszystkie  rodzaje 
zbóż- pszenicę, pszenżyto, jęczmień żyto oraz owies - w których 
zapewniamy przejrzyste warunki skupu:

-  korzystne ceny
-  sprawne przyjęcie
-  możliwość organizacji odbioru
-  atrakcyjne terminy płatności

PROPONUJEMY PAŃSTWU KONTRAKTACJĘ  MOKREGO 
ZIARNA KUKURYDZY

Dodatkowych informacji udzielają:

    -     Agnieszka Lewandowska, tel : 56 6821980, kom 692 467 043,
       e-mail: agnieszka.lewandowska@golpasz.pl

-    Sebastian Waszewski, kom. 608 142 336
e-mail: sebastian.waszewski@golpasz.pl

     -    Janusz Bilski, kom. 668 352 045
e-mail: jbilski@golpasz.pl
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OGŁOSZENIA DROBNE
Sprzedam Kurczęta ras nieśnych, 
jednodniowe i odchowane, Ê
tel. 501 057 385.

Pożyczki na oświadczenie do 20 000zł, 
Lipno, ul. 3 maja 5, tel. 54 288 34 24.

Sprzedam mieszkanie 31m2 w Lipnie, 
cena 5500 zł, tel. 512 286 407.

Sprzedam działkę budowlaną o pow. 
1860m, Tłuchowo, tel. 693 221 828.

Certyfikat energetyczny budynków, Ê
tel. 666 035 507.

Sprzedam drzewka - orzech włoski, 
atrakcyjna cena 5zł/szt., Ê
tel. 604 777 406.

Działyń (gmina Zbójno) – część domu 
w centrum wsi sprzedam, Ê
tel. 696 638 707.

Sprzedam mieszkanie 54m2 w Lipnie, 
tel. 784 016 229.

Transport żwiru, piasku, kamienia, 
Lipno, Kikół, Skępe i okolice, Marcin 
Grzelak, Chrostkowo 86.

Wynajem limuzyny, www.cezarlima.
cba.pl, tel. 609 613 247.

OFERTY PRACY 

POWIATOWY URZĄD PRACY LIPNO
1.Inżynier budownictwa; Eurodom J. Dąbkowski, Tłuchówek 44, 
tel. 601 222 455
2.Fryzjer; Usługi Fryzjerskie T.Lewandowski, Włocławek ul.Spa-
cerowa 8, tel. 501 078 538
3.Szwaczki; Impet Textil, Włocławek ul. Barska 6, tel. 54 234 
00 46
4.Sprzedawca; FHUP Kamil Kandelszajn, Wola 68 (gmina Ki-
kół), tel. 507 475 306
5.Kierowca samochodu ciężarowego; FW „Hermes” W.Ćwikliń-
ski, Lipno ul. Sierakowskiego 10c, tel. 603 372 589
6.Robotnik budowlany, ślusarz-monter, spawacz MIG MAG, 
spawacz łukiem elektrycznym; PPHU SPAWiBUD Z. Kłos, Ostro-
wite 195/18 gm.Brzuze, tel. 604 553 852
7.Kierownik robót budowlanych; Dom-Plast Producent Stolarki 
Budowlanej K. Dąbrowski, Golub-Dobrzyń ul. Słuchajska 4,  tel. 
600 810 710
8.Kierowca samochodu ciężarowego (prawo jazdy kat.C i E de-
legacja); Prywatna Firma Transportowa, Lipno ul. Górna 35 , tel. 
603 778 324
9.Murarz, cieśla-zbrojarz (praca w delegacji); Zakład Ogólnobu-
dowlany, Lipno ul. Lipowa 1, tel. 54 287 46 08
10.Sprzedawca – konsultant (praca w Lipnie); PHU Phone-
Komp Aleksandrów Kuj., tel. 54 282 61 80; e-mail: praca@pho-
ne-komp.pl
11.Pracownik fizyczny (praca w delegacji); GW WIND s.c., Fa-
bianki 76, tel. 509 770 629

OFERTY PRACY W SIECI EURES

Belgia: tajemniczy klient (praca w Polsce)
Bułgaria: analityk projektu (ze znajomością j. niemieckiego), 
starszy programista baz danych, asystent wsparcia techniczne-
go 
Cypr: technik instalacji wind, technik naprawy wind
Czechy: serwisant / programista PLC, menadżer – negocjator, 
technik kontroli jakości, pracownik badawczy/specjalista proce-
sów membranowych, menadżer sprzedaży, operator CNC
Dania: lekarz – różne specjalizacje (WorkinDenmark South) 
Hiszpania: tester gier video, szklarz, animator kultury
Holandia: pracownik produkcyjny 
Irlandia: osoba do badań terenowych (praca w Polsce), wykra-
wacz
Niemcy: dekarz, mechanik samochodowy (malarz, lakiernik), 
pielęgniarka/pielęgniarz
Norwegia: młodszy fryzjer, fryzjer, starszy fryzjer, mechanik sil-
ników łodzi motorowych
Słowacja: inżynier procesu, szwaczka
Słowenia: kelner
Wielka Brytania: pielęgniarka / pielęgniarz, rzeźnik – wykrawacz, 
ubojowy, szwaczka/szwacz, rzeźnik – wykrawacz – trybowacz, 
szwaczka/szwacz, rzeźnik wykrawacz (firma: ST Merryn Foods 
Ltd) 
Włochy: animator czasu wolnego

Powiatowy 

Urząd Pracy 

w Lipnie 

87-600 Lipno

ul. Okrzei 7

tel/fax (54) 288 67 49

 (54) 288 67 50

R E K L A M AR E K L A M A

R E K L A M A

NAPRAWDĘ WARTO...

OBEJRZEĆ... dramat Johna Camerona Mitchella „Między świata-
mi”. Ekranizacja nagrodzonej Pulitzerem sztuki ukazująca - podobnie 
jak �lmy „American Beauty” i „Droga do szczęścia” - losy idealnej 
pary na zakręcie życia. Becca i Howie Corbett są wzorowym małżeń-
stwem, którego spokój zakłóci rodzinna tragedia. Zmęczona przyj-
mowaniem wyrazów otuchy Becca oderwie się od wspomnień w dość 
niekonwencjonalny sposób. Zaprzyjaźni się z Jasonem (błyskotliwy 
debiut Milesa Tellera), nastoletnim twórcą komiksów, który wcześniej 
przyczynił się do jej problemów. Howie odnajdzie z kolei bratnią du-
szę w obcej kobiecie i zapragnie czegoś więcej. Coraz gwałtowniejsze 
rozmowy małżonków skrywają emocje kipiące pod spokojną po-
wierzchownością bohaterów. Czy oddalając się od siebie i podejmu-
jąc coraz bardziej ryzykowne decyzje będą w stanie odnaleźć drogę 
do szczęścia?

www.cinema-city.pl

PRZECZYTAĆ... „Smaki północnej Italii”. To kontynuacja wspa-
niałych „Smaków południowej Italii” Marleny de Blasi. Tym razem 
autorka zabiera nas w podróż po północnej części Włoch. Odwiedzi-
my aż dziesięć gastronomicznych regionów, m. in. Toskanię, Umbrię, 
Lombardię, Piemont, Wenecję Euganejską. Wszędzie tam Marlena de 
Blasi pojawiała się osobiście, szukając i katalogując smaki regionalnej 
kuchni. Mieszkała tam, pracowała i przede wszystkim… gotowała! 
Jak sama objaśnia, przepisy zamieszczone w tej książce są jedynie „in-
terpretacjami” miejscowych potraw. Niemożliwym byłoby przecież 
znalezienie substytutu dla lokalnych składników – słodkiego masła 
wyrabianego w regionie Emilia Romania czy pikantnych papryczek 
chili, z których słynie region La Marche.

Marlena de Blasi – dziennikarka, krytyk kulinarny, autorka prozy 
wspomnieniowej o Wenecji, Toskanii i Sycylii oraz trzech książek ku-
charskich. Z pochodzenia Amerykanka, od kilkunastu lat mieszka we 
Włoszech. Obecnie wraz z mężem zajmuje się organizacją wycieczek 
kulinarnych po Toskanii i Umbrii.

www.wydawnictwoliterackie.pl

POSŁUCHAĆ... płyty Sokoła i Marysi Starosty „Czysta brudna 
prawda”. Co się dzieje, kiedy brudny, cyniczny, często chamski, ale 
głęboki rap Sokoła spotyka się z łagodnym, klarownym, momentami 
anielskim wokalem Marysi Starosty? Ich wspólny album powstawał 
dwa lata, jak sami mówią, bez pośpiechu, dla własnej przyjemności.

To, co usłyszycie, ciężko jednoznacznie sklasy�kować. Album 
podróżuje od rocka przez alternatywę do elektroniki, wciąż będąc 
jednak albumem hiphopowym. Zdecydowanie jest to hip hop, ale ja-
kiś inny – zdystansowany, dojrzalszy, jakby na Sokole niewiele spraw 
robiło już wrażenie. Marysia dodaje, tak rzadko spotykanego dziś, na-
turalnego klimatu, przypominającego najlepsze lata polskiej piosenki 
kobiecej z lat 70. Nic w tej muzyce nie powstało na siłę. Ani Marysia, 
ani Sokół niczego nie udowadniają. W efekcie dojrzały, dorosły rap 
spotyka naturalne, niewymuszone brzmienie wokalu Marysi.

www.empik.com
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Pogotowie ratunkowe
numer alarmowy 999
Lipno, ul. Nieszawska 6
tel. 54 288 02 99

Szpital Powiatowy
ul. Nieszawska 6
87-600 Lipno
tel. 54 288 02 00

Straż Pożarna
numer alarmowy 998
lub 112 Z telefonów kom.

Komenda Powiatowa
Państwowej Straty Pożarnej
ul. Sportowa 16
87-600 Lipno
tel. 54 288 65 60

Policja
numer alarmowy 997
lub 112 Z telefon6w kom.

Komenda Powiatowa Policji
87-600 Lipno
ul. Kościuszki 22
tel. 54 231 86 00

Pogotowie energetyczne 991
Pogotowie gazowe 992
Pogotowie ciepłownicze 993
Pogotowie wodno-kanalizacyjne 994

Administracja

Urząd Miejski w Lipnie
ul. Dekerta8
87-600 Lipno
tel. (054) 288 42 11

Urząd Miejski w Dobrzyniu n/Wisłą
87-610 Dobrzyń n/Wisłą
ul. Szkolna 4a
tel. 54 253 05 00

Urząd Miejski w Skępem
ul. Kościelna 2
87-630 Skępe
tel. 54 287 85 02

Starostwo Powiatowe w Lipnie
uI. Sierakowskiego 10 B
87-600 Lipno
tel. 54 2872039

Agencja Restrukturyzacji
i Modernizacji Rolnictwa
87-630 Skępe
ul. Wymyslińska 2
tel. 54 287 84 00 lub 54 287 76 73

Urząd Skarbowy
87-600 Lipno
uI. Staszica 4
tel. 54 2872832

Powiatowy Urząd Pracy w Lipnie
87-600 Lipno
ul. Okrzei 7
tel. 54 288 6750

Urząd Gminy Lipno
ul. Mickiewicza 29
87-600 Lipno
tel. 54 287 25 19

Urząd Gminy Chrostkowo
87-602 Chrostkowo
tel. 54 287 00 39

Urząd Gminy Bobrowniki
ul. Nieszawska 10
87-617 Bobrowniki
tel. 54 251 4904

Urząd Gminy Kikół
87-620 Kikół
tel. 54 2894670

Urząd Gminy Tłuchowo
87-605 Tłuchowo
tel. 54 2876260

Urząd Gminy Wielgie
87-603 Wielgie
ul. Starowiejska 8
tel. 54 289 73 80

Miejski Ośrodek Pomocy Społecznej
uI. Włocławska 16 a
87-600 Lipno
tel. 54 287 23 24

Powiatowe Centrum Pomocy Rodzinie
ul. Mickiewicza 58
87-600 Lipno
tel. 54 288 66 46

Zarząd Dróg Powiatowych w Lipnie
87-600 Lipno
uI. Wojska Polskiego 8
tel. 54 287 20 46

PKS
Dworzec Autobusowy Lipno
87-600 Lipno
uI. 22 Stycznia 2
tel. 54 287 22 58

wróżka Adelajda 

Wodnik (21.01.-19.02.)
Wiele może się zda-
rzyć. Możliwe, że 
otrzymasz awans lub 

propozycję zajęcia się czymś znacznie 
ciekawszym niż dotychczas. A może zmie-
nisz pracę? Wiele wymagać będziesz od 
podwładnych, ale i Ty musisz włożyć we 
wszystko wiele wysiłku. Twoi przełożeni 
docenią to zaangażowanie. Możliwe, że 
atmosfera sukcesu wpłynie korzystnie na 
Twoje podboje.

Ryby (20.02.-20.03.)
Wszelkie decyzje pod wpły-
wem chwili mogą okazać się 
zgubne w skutkach, zwłaszcza 
jeśli dotyczą Twojego życia 
zawodowego. Wszystko do-

brze przeanalizuj i dopiero potem działaj. Ê
W sprawach zdrowotnych grożą Ci na-
głe osłabienia. Finanse mogą znaleźć się Ê
w impasie. Jeśli masz jakieś oszczędności, 
możesz być spokojna o swój los.

Baran (21.03.-21.04.)
W pracy wszystko układać 
się będzie dobrze. Nawet 
jeśli działać będziesz tro-
chę inaczej niż zwykle, nie 
powinno Cię to peszyć ani 

zatrzymywać w połowie drogi. Jeśli zechcesz 
zmienić pracę, możesz liczyć na ciekawe 
propozycje. Nie rezygnuj z wdrażania wła-
snych pomysłów. Gdy nie masz siły przebi-
cia, zainteresuj swoją aktywnością innych.

Bliźnięta (22.05.-22.06.)
Twe myśli krążyć będą 
wokół spraw materialnych. 
Uważaj jednak, aby po-
mysły nie odbiegały od 
rzeczywistości. Energie ko-

smiczne, którym ulegasz, sprzyjają fantazji, 
nierealnym marzeniom, złej ocenie sytuacji.  
W tych dniach nie podpisuj żadnych doku-
mentów, mogłoby to mieć fatalne skutki na 
przyszłość. Uważaj również na zakupy.

Rak (22.06.-22.07.)
Problemy, które teraz Cię 
spotkają, w rezultacie wyjdą 
Ci na dobre. Rozwój sytu-
acji będzie wymagał od Cie-
bie wiele taktu i dyplomacji, 

bacz więc, by nie dać się ponieść emocjom 
i nie reagować zbyt spontanicznie na słowa 
czy czyny innych. Skutki jakiejkolwiek wy-
wołanej awantury mogłyby jeszcze długo 
dawać o sobie znać i znacznie ochłodzić 
atmosferę.

Lew (23.07.-23.08.)
Wszystkie plany i projekty 
mają teraz szanse realizacji. 
Nawet te najbardziej ostroż-
ne. Na szczególne szczęście 
liczyć możesz po poniedział-

ku. Będzie to czas miłych spotkań towarzy-
skich, w pracy mogą pojawić się interesu-
jące propozycje ze strony szefa. Uroczy flirt 
już czeka u Twych drzwi. Dla niektórych 
oznaczać on może wielką miłość.

Waga (23.09.-22.10.)
Dobry wpływ planet 
sprawi, że nie będziesz 
miała najmniejszych 

trudności z porozumieniem się z otaczający-
mi Cię ludźmi. Masz przed sobą wspaniałe 
szanse osiągnięcia znacznych korzyści. Wi-
doczne to będzie przede wszystkim w spra-
wach finansowych. Śmiało bierz udział 
w różnego rodzaju loteriach. Możliwe, że 
otrzymasz propozycję dodatkowej pracy.

Skorpion (24.10.-22.11.)
Kariera zawodowa rysu-
je się w optymistycznych 
barwach. Jeśli potrzebujesz 
pomocy, zwróć się do sta-
rego znajomego. W sferze 

uczuć możliwe, że zazdrość będzie głównym 
motywem Twojego postępowania. Atmosfera 
sprzyja kłótni, ale wygląda na to, że znajdziesz Ê
w sobie siły, aby nie ulec pokusie stawiania 
wszystkiego na ostrzu noża.

Strzelec (23.11.-21.12.)
Czeka Cię sporo pracy. Jeśli 
jednak jesteś wytrwały, liczyć 
możesz na duży sukces. Jeśli 
należysz do pilnych i obo-

wiązkowych pracowników, wszystko będzie 
się świetnie układać. Będziesz w stanie 
uruchomić jakiś nowy interes, zorganizować 
wystawę, która oprócz splendoru przyniesie 
Ci również pieniądze. Kontroluj swoją dietę. 
Dobre odżywianie to podstawa dobrego sa-
mopoczucia.

HUMOR
Przychodzi student do stołówki Ê
i mówi: – Poproszę parówkę.
Cała sala krzyczy: – Burżuj, burżuj,  
burżuj. 
A student: – I sześć widelców...

Rozmawia rosyjski żołnierz z amery-
kańskim. Amerykanin chwali się jak 
to u nich jest dobrze w armii, że mają 
dobry sprzęt, że dobrze ich szkolą itp. 
Aż doszło do tematu „wyżywienie”. 
Amerykanin mówi, że oni dostają 
dziennie równowartość 8 tys. kalorii. 
Na to Rosjanin:
- Kłamiesz! Żaden człowiek nie zje 
dziennie 30 kilogramów ziemniaków!

Horoskop 5 – 11 maja
Koziorożec (22.12.-20.01.)

Kondycja ostatnio niezbyt 
Ci dopisuje i dość łatwo 
się męczysz. Chyba już 
najwyższy czas zacząć czyn-
nie uprawiać jakiś sport. 

Zmobilizuj się i zacznij a zobaczysz, że za-
raz poczujesz się lepiej. Możliwe są udane 
transakcje finansowe, wyjazdy w celach 
służbowych, interesujące kontakty. Podróże 
nie będą dalekie, ale mogą mieć sympatycz-
ny charakter.

Byk (21.04.-21.05.)
W nadchodzących dniach 
nie powinieneś zbyt dużo 
pracować. Stres, zła dieta, 
ciągły brak czasu, chęć 
zarobienia dodatkowych 

pieniędzy mogą wpędzić Cię w depresję. 
Bezwzględnie polecany jest ruch na świeżym 
powietrzu. Chwile odprężenia są konieczne. 
Unikaj agresywnego kontaktu z otoczeniem, 
staraj się być miły i wyrozumiały.

Panna (24.08.-23.09.)
Pewna tymczasowość, która 
towarzyszy Ci już od jakiegoś 
czasu, nie przestanie doku-
czać i teraz. Dlatego możli-
we, że zaczniesz wymagać od 

partnera więcej niż może Ci dać. Nie będziesz Ê
w stanie zrozumieć, że Twoje żądania są zbyt 
wygórowane. Postaraj się trzymać nerwy na 
wodzy i nie doprowadzić do kłótni. W pracy 
nie trać czasu na plotkowanie i gadulstwo.
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dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
Piątek 6.05.2011
dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
Sobota 7.05.2011

dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
Niedziela 8.05.2011

dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00

5/13/15
-1/10/11

8/16/19
5/12/13

11/17/21
4/12/14

11/18/23
7/14/16

1012 hPa
1016 hPa

1017 hPa
1018 hPa

1017 hPa
1019 hPa

1017 hPa
1019 hPa

temperatura
minimalna/odczuwalna/maksymalna

ciśnienie

12 km/h
5 km/h

8 km/h
7 km/h

15 km/h
13 km/h

20 km/h
18 km/h

wiatr

0,2 mm
0 mm

0 mm
0 mm

0 mm
0 mm

0 mm
0 mm

deszcz
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Kolorowanka dla dzieci 
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PRALINY KOKOSOWE

Składniki:

130 g czekolady gorzkiej     5 łyżek wiórków kokosowych
3 łyżki mleka skondensowanego słodzonego    1 łyżka alkoholu (wódka, whisky lub brandy)

PRALINY Z MARCEPANEM

Składniki:

200 g masy marcepanowej    40 g posiekanych orzechow włoskich
10 ml rumu      200 g polewy czekoladowej (gorzkiej)
wiórki czekoladowe do obtoczenia

Sposób przyrządzenia:

Z masy marcepanowej, orzechów i rumu zagnieść masę, a następnie formować z niej małe kuleczki. Rozpuścić po-
lewę czekoladową, maczać w niej kulki marcepanowe, układać na papierze pergaminowym i przyozdobić wiórkami. 
Zostawić do całkowitego zastygnięcia polewy. Włożyć do papierowych foremek.

Sposób przyrządzenia: 

80 g czekolady rozpuścić w kąpieli wodnej (na garnku z wrzątkiem ustawić miseczkę z czekoladą). Pędzelkiem lub 
łyżeczką posmarować formę czekoladą. Włożyć ją do lodówki. Przygotować nadzienie: wymieszać wiórki kokosowe 
z mlekiem i alkoholem. Wypełnić foremki z czekoladą nadzieniem kokosowym do 3/4 wysokości praliny. Pozostałe 
50 g czekolady rozpuścić w kąpieli wodnej, uzupełnić cukierki. Wyłożyć do lodówki do stwardnięcia.

PRALINY CAPPUCCINO

Składniki:

tabliczka białej czekolady     2 łyżki masła 
1 łyżka śmietanki     5 dag płatków kukurydzianych (cornflakes) 
2 łyżki cukru pudru      1/2 opakowania kawy cappuccino 
5 łyżek wiórków kokosowych 

Sposób przyrządzenia:

Cornflakesy rozdrobnić. Masło i czekoladę roztopić w kąpieli wodnej. Dodać cukier, śmietankę, cornflakesy i poło-
wę cappuccino. Wymieszać. Z masy uformować kulki, obtoczyć w wiórkach kokosowych i pozostałej kawie cappuc-
cino. Pozostawić na godzinę do zastygnięcia. 
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      Postaci

Śmierć dziedzica
      Nasz gwiazda

Hoollylipno?
Studio filmowe w okolicach Torunia? Takie ambitne plany miała Pola Negri. Niestety, 
szybko okazało się, że na przeszkodzie tym zamierzeniom stanął... postęp, a konkretnie 
film dźwiękowy.

Ignacy Karnkowski był dziedzicem Karnkowa na przełomie 
XIX i XX wieku, a zarazem kolejnym szlachcicem wielkiego 
rodu Karnkowskich. 

   Zawiadamiamy, że
28 kwietnia

zmarła

Lucyna Teresa 

Bieniek

lat 64

   Zawiadamiamy, że
26 kwietnia

zmarł

Adam

Ciećwierz

lat 83

   Zawiadamiamy, że
1 maja
zmarł

Wacław 

Kluczyński

lat 73

   Zawiadamiamy, że
27 kwietnia

zmarła

Marianna

Elżbieta Lendzion

lat 76

We wrześniu 1929 roku, na za-
proszenie Poli Negri, polscy dzien-
nikarze odwiedzili ją w jej francu-
skiej rezydencji. Rozmowa z Polą 
dotyczyła przede wszystkim spraw 
zawodowych. Poruszono również 
temat nowinki kinowej, czyli �lmu 
dźwiękowego. Pola Negri uważała, 
że �lm mówiony szybko znuży się 
ludziom. Ona sama nie widziała 
w nim zagrożenia ze względu na to, 
że władała kilkoma językami. Nie-
stety, jak się później okazało, �lm 
mówiony złamał kariery wielu ak-
torom tamtych czasów. Jedną z tych 
gwiazd była Pola Negri. Wprawdzie 
mówiła kilkoma językami, ale po-
siadała niezbyt przyjemny dla ucha 
tembr głosu. Poza tym trudno jej 
było mówić w obcym języku, po-
nieważ przeszkadzał jej w tym pol-
ski akcent.

 Co mówiła Pola Negri o swo-
jej karierze dziennikarzom?

„Film mówiony szybko zmę-
czy, znuży publiczność. A przytem 
zabije międzynarodowość kinema-
togra�i. Natomiast �lm dźwiękowy 
musi zatriumfować! Wierzę w jego 
zwycięstwo. Wreszcie �lm mó-
wiony złamałby karierę artystów 
władających jednym językiem. Co 
do mnie, mówię po polsku, angiel-
sku, francusku, niemiecku, włosku, 
hiszpańsku i rosyjsku.”

Na pytanie dziennikarza do-
tyczące tego, jaką kinematogra�ę 
ocenia najwyżej Pola Negri, odpo-
wiedziała: „Dotąd jeszcze wytwór-
czość amerykańską. Olbrzymie 
walory artystyczne wnieśli teraz do 
�lmu reżyserowie sowieckich wy-
twórni, ale niestety- tendencyjność 

Karnkowo w posiadaniu rodu 
Karnkowskich pozostawało od XV 
wieku do 1939 roku.

Ignacy Karnkowski był synem 
Konstantego. Urodził się w 1857 
roku w Olesznie. W 1907 roku był 
jednym z założycieli Okręgowego 
Towarzystwa Rolniczego Ziemi 
Dobrzyńskiej. W styczniu 1916 
roku został członkiem Rady Opie-
kuńczej Powiatu Lipnowskiego. 
Jego żoną była Pelagia, hrabianka 
Czacka, córka hrabiego Feliksa, 
który piastował funkcję szambe-
lana dworu cesarsko-rosyjskiego. 

Ignacy Karnkowski pozostawił po 
sobie dwóch synów: Stanisława 
Mariana i Jana Adama oraz dwie 
córki: Teresę i Zo�ę. Zmarł w 1928 
roku i został pochowany na cmen-
tarzu w Karnkowie. Tygodnik 
Ilustrowany, informując o jego 
śmierci pisał: „Była to postać rzad-
ko dziś spotykana, bałwochwalczo 
przywiązana do ziemi. Zmarły 
odznaczał się również wielką mi-
łością dla ludu, dbając o jego byt 
i oświatę.” 

(pw)

      Z prasy

Z rubryki kryminalnej
W Lipnie i całym powiecie przed wojną niewiele się działo. 
Oczywiście, od czasu do czasu zdarzały się morderstwa czy 
większe kradzieże, ale przez większość czasu w okolicy pa-
nował spokój. Nic dziwnego, że prasa musiała ratować się 
pisaniem o każdym, nawet najdrobniejszym wydarzeniu.

�mów rosyjskich zabija ich wartość. 
W Europie zwyciężają Anglicy, bo... 
mają najwięcej mamony. Ale trzeba 
wierzyć, że nasza potencja twórcza 
przełamie te zasadnicze braki.”

Po śniadaniu na gości aktorki 
czekał mecz tenisa. Dziennikarze 
wykorzystali ten luźny klimat na 
zadanie gwieździe trudniejszych 
pytań - tych dotyczących jej rozwo-
du i honorariów: „Rozwodzę się, bo 
doszłam do wniosku, że charaktery 
nasze się nie zgadzają. Zbyt ciężko 
i nerwowo pracuję, aby po tej pracy 
nie mieć spokoju moralnego. Ko-
cham życie, a mąż mój zabijał we 
mnie radość życia. Więc położyłam 
temu kres.

Otrzymuję za �lm sto tysięcy 
dolarów. Pięćdziesiąt przed rozpo-
częciem pracy, a drugie pięćdzie-
siąt w obliczeniach procentowych 
z obrotu, jaki obraz przynieść musi 

wytwórni.”
Na zakończenie wywiadu Pola 

Negri postanowiła wspomnieć 
o swoich rodzinnych stronach: 
„Pan będzie pisał o dniu dzisiej-
szym do Torunia. Znam to miasto 
z czasów, gdy odwiedzałam matkę 
zamieszkałą w Bydgoszczy... Pro-
szę podkreślić, że uważam okolice 
Torunia za doskonałe do budowy 
wielkiego atelier kinematogra�cz-
nego. Gdybym kiedyś mogła wró-
cić do kraju, tylko tam budowała-
bym studio.”

W roku 1927 odbył się pierw-
szy w historii pokaz �lmu dźwięko-
wego – 6 października 1927 roku 
wyświetlono obraz braci Warnerów 
„Śpiewak jazzbandu”, w którym 
udźwiękowiono część dialogów, 
a także można było usłyszeć pio-
senki tytułowego śpiewaka. 

Piotr Wołyński

Pola Negri na wakacjach

   Zawiadamiamy, że
25 kwietnia

zmarł

Józef Adam 

Siekerski

lat 76

   Zawiadamiamy, że
27 kwietnia

zmarł

Stanisław Zdzisław 

Janiszewski

lat 62
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      Zawód

Oferty pracy dla…
Obecnie farmaceuta często staje się osobą „pierwszego 
kontaktu” w sytuacjach zagrożenia, wystąpienia dolegliwo-
ści, pojawienia się jakichkolwiek wątpliwości co do terapii. 
W ostatnich latach absolwenci tego kierunku mogą liczyć 
na atrakcyjne oferty pracy. Są poszukiwanymi specjalista-
mi w aptekach, gdzie istnieje konieczność zatrudnienia na 
każdą zmianę co najmniej jednego magistra farmacji. 

      Kierunki studiów

Farmacja –kierunek przyszłości?
Farmacja jest nauką o lekach syntetycznych, naturalnych, a także składnikach lekowych 
kosmetyków oraz żywności. Łączy w sobie wiedzę z wielu dziedzin: biologii, chemii, bio-
chemii, medycyny, fizyki, biotechnologii czy psychologii. Farmaceuci raczej nie narzeka-
ją na brak propozycji zatrudnienia. Przemysł farmaceutyczny rozwija się prężnie.

Do zadań farmacji należy m. 
in.: badanie wpływu substancji 
chemicznych na organizm, poszu-
kiwanie nowych leków, wdrażanie 
leków do produkcji, kontrola dys-
trybucji i kontrola jakości leków, 
marketing farmaceutyczny, poszu-
kiwanie zamienników itp. 

Studia farmaceutyczne obej-
mują cały obszar wiedzy o leku, 
dając absolwentom przygotowanie 
teoretyczne i praktyczne do wy-
konywania zawodu farmaceuty. 
Absolwent posiada kwali�kacje 
w zakresie farmakoterapii, udzie-
lania informacji i porad dotyczą-
cych działania produktów lecz-
niczych i stosowania wyrobów 
medycznych, sporządzania, wy-
twarzania oraz oceny jakości sub-
stancji leczniczych i preparatów 
farmaceutycznych w skali aptecz-
nej  i przemysłowej. Absolwenci 
są przygotowani do sprawowania 
nadzoru nad obrotem, przecho-
wywaniem i wykorzystaniem pro-
duktów leczniczych i wyrobów 
medycznych oraz prowadzenia 
badań naukowych nad lekiem.

Studia na farmacji przezna-
czone są dla osób interesujących 
się naukami przyrodniczymi, 
szczególnie biologią i chemią. 
Kandydatów powinna cechować 
duża dokładność i precyzja, do-
bra pamięć, zdolność dostrzega-
nia zależności przyczynowo-skut-
kowych oraz odpowiedzialność. 
Farmaceuta przez cały czas musi 
się dokształcać, a więc musi to być 
osoba ambitna i pracowita. W wie-
lu sytuacjach zawodowych przyda 
się łatwość nawiązywania kontak-
tów z ludźmi i otwartość. 

Jak wyglądają stu-
dia?

Studia na kierunku farmacja 

trwają pięć i pół roku. Program 
pierwszych dwóch lat studiów 
obejmuje przed mioty podstawowe 
jak chemia, farmacja �zyczna, bo-
tanika, �zjologia i anatomia czło-
wieka, biochemia ogólna, infor-
matyka oraz elementy matematyki 
wyższej i ma na celu stworzenie 
teoretycznych podstaw do dalszych 
studiów m. in. z zakresu chemii 
leków, farmakologii, toksykologii, 
farmakognozji, technologii posta-
ci leku, biofarmacji, farmakote-
rapii czy opieki far ma ceutycznej. 
Do zajęć obowiązkowych należą 
także przedmioty ogólne jak język 
angielski czy język łaciński. Sporą 
cześć zajęć stanowią seminaria, 
ćwiczenia audytoryjne lub labo-
ratoryjne. Studia na tym kierunku 
nie należą do łatwych i wymagają 
na pewno dużego zaangażowania 
i pracowitości. 

Sześciomiesięczny staż w ap-
tekach, który ma miejsce podczas 
jedenastego semestru jest integral-
nym elementem programu stu-
diów i warunkuje uzyskanie tytułu 
magistra. Dawniej trzeba było od-
być aż roczny staż.

Absolwent kierunku farma-
cja otrzymuje tytuł zawodowy 
magistra farmacji i uprawnienia 
do wykonywania zawodu farma-
ceuty. Powinno się także dokonać 
odpowiedniego wpisu do okręgo-
wej rady aptekarskiej, na obszarze 
której zamierza się wykonywać 
zawód.

Kierunek farmacja prowadzi 
się w ramach dziennych i wieczo-
rowych  studiów jednolitych ma-
gisterskich. Kształcenie wieczoro-
we jest znacznie kosztowniejsze 
od zaocznego i wymaga większego 
nakładu pracy. Zajęcia są bardzo 
podobne do tych, na które uczęsz-

czają studenci dzienni.
Rekrutacja
Od nowych maturzystów 

przeważnie wymagana jest matu-
ra wyłącznie na poziomie rozsze-
rzonym zarówno z  biologii, jak 
i z chemii.

Najbliżej Golubia-Dobrzynia 
farmacje proponuje Wydział Far-
maceutyczny Collegium Medicum 
im. L. Rydygiera w Bydgoszczy. 
Oprócz tego studia na tym kierun-
ku oferuje  Uniwersytet Medycz-
ny im. Karola Marcinkowskiego 
w Poznaniu, Uniwersytet Medycz-
ny w Łodzi oraz Gdański Uniwer-
sytet Medyczny. Dla pokazania 
skali zainteresowania tą dziedziną 
nauki mimo stopnia trudności 
materiału jest fakt, że w zeszłym 
roku np. w Łodzi na jedno miej-
sce na studiach ubiegało się aż 12 
chętnych.

Co po studiach?
Farmaceuta może poszerzać 

wiedzę i umiejętności zgodnie 
z zainteresowaniami i charakte-
rem wykonywanej pracy, już po 
studiach w ramach istniejących 
specjalizacji podyplomowych. 
Farmacja to profesja, która wy-
maga ciągłego doskonalenia się ze 
względu na pojawiania się na ryn-
ku coraz to nowych leków. W pra-
cy farmaceuty konieczne jest ciągłe 
dokształcanie i podnoszenie kwa-
li�kacji. Na bieżąco trzeba śledzić 
leki, które pojawiają sie w sprzeda-
ży, znać ich składy i zastosowania, 
wiedzieć w jakich dawkach i komu 
mogą zostać wydane. O sprzeda-
wanych lekach należy posiadać jak 
najwięcej informacji i za każdym 
razem porównać wydawany lek 
z tym, co zostało zapisane przez 
lekarza na recepcie.

Katarzyna Piotrowska

Rola medykamentów w życiu 
współczesnego człowieka jest bardzo 
duża. Farmaceutyki stwarzają ogrom-
ne możliwości utrzymania oraz pod-
niesienia jakości życia, poprawy zdro-
wia czy urody, a to motywuje ludzi do 
częstego sięgania po różnego rodzaju 
specy�ki. Ból gardła, katar, przeziębie-
nie czy inne głównie drobne uciążli-
wości – mało, kto z nimi udaje się do 

lekarza. W takiej sytuacji punktem 
pierwszej pomocy staje się właśnie ap-
teka i jej pracownik.

Absolwenci farmacji w szczegól-
ności są przygotowani do profesjo-
nalnego sprawowania obowiązków 
farmaceuty w zakresie: sporządza-
nia, wytwarzania oraz oceny jakości 
i tożsamości produktów leczniczych, 
wydawania produktów leczniczych 

      Doradztwo zawodowe

Internetowa rejestracja na studia
Do tego, aby wybrać kierunek studiów wcześniej niż po 
otrzymaniu wyników z egzaminu maturalnego mobilizu-
ją kandydatów uczelnie, które wprowadziły internetową 
rejestrację na studia. Terminy rejestracji są różne, ale 
spóźnieni z zalogowaniem nie mają już innej możliwości 
włączenia się na listę chętnych. Tak ważne jest dlatego pil-
nowanie harmonogramu rekrutacji. 

Czasem istotny jest na podjęcie 
decyzji już kwiecień albo maj. Każda 
uczelnia ma swój kalendarz przyjmo-
wania studentów, ale z reguły daty ko-
lejnych kroków nie różnią się znacznie 
od siebie. 

Na początek trzeba dowiedzieć 
się na czym polega rejestracja na stu-
dia i jak jej doko nać za pośrednic twem 
elektronicznego konta (skróty różne 
– ERK, IRK) oraz sprawdzić warunki 
potwierdzenia rejestracji.

Przed przystąpieniem do rejestra-
cji najlepiej przygotować dokumenty 
zawierające wymagane dane, co znacz-
nie ułatwi i przyspieszy proces apliko-
wania. Za autentyczność i poprawność 
danych wprowadzonych do systemu 
odpowiada kandydat. Wykrycie przez 
komisję rekrutacyjną rozbieżności po-
między danymi wprowadzonymi, a 
treścią dokumentów kandydata, może 
skutkować skreśleniem z listy kandy-
datów.

Rejestracja przeważnie zaczyna 
się od zalogowania się do swojego kon-
ta poprzez wpisanie nazwy użytkowni-
ka i hasła. Następnie trzeba sprawdzić, 
które formularze należy wypełnić, 
odpowiednio dla typu studiów, na któ-
re będzie się dokonywało rejestracji. 
Szczególnie uważnie zapoznać trzeba 
się z terminami związanymi z rekruta-
cją na wybrany kierunek studiów.

Niektóre uczelnie dają możliwość 
wstępnego wyboru formy studiów 
(studia stacjonarne, niestacjonarne) – 
potem można zmienić decyzję. Trzeba 
jednak być uważnym, bo zdarza się, że 
nie ma możliwości aplikowania jedno-
cześnie na studia stacjonarne na pewne 
kierunki: lekarski, lekarsko-dentystycz-
ny, farmację, analitykę medyczną czy 
�zjoterapię na jednej uczelni. Można 
wybrać tylko jeden z nich.

Bardzo istotne jest czytanie 
uważne formularza, który się pojawi 
i zatwierdzenie właściwych opcji oraz 
upewnienie się czy wszystkie dane, 
które podane zostały w trakcie rejestra-
cji są poprawne.

Jeśli wybierze się studia np. dru-
giego stopnia system poprosi o po-
twierdzenie czy kandydat legitymuje 
się dyplomem wymaganym do pod-
jęcia ww. studiów. Jeśli nie wypełni się 
jednego z obligatoryjnych pól, system 
informuje o tym, wyświetlając – np. na 
czerwono – odpowiedni komunikat.

System powiadamia też o pomyśl-
nym dokonaniu rejestracji i przeważnie 
prosi o zalogowanie się od nowa już na 
swoje konto rekrutacyjne.

Każdy kandydat otrzymuje in-
dywidualny, przypisany tylko sobie, 
numer rachunku bankowego, na który 
należy wnieść opłatę za postępowanie 
rekrutacyjne. Wpłaty i stan środków 
na koncie odnotowywany jest przez 
system kilka dni po uiszczeniu opłaty. 
Szczegółowa informacja, jak działa me-
chanizm opłat, znajduje się w koncie 
rekrutacyjnym. Opłaty wniesione po 
tym terminie nie będą uwzględniane! 
Kiedy system odnotuje wpłatę, prze-
ważnie trzeba jeszcze przypisać środki 
poszczególnym aplikacjom. Wszystko 
jest opisane oczywiście szczegółowo 
przez uczelnię. 

Dotrzymanie wymaganych ter-
minów jest warunkiem koniecznym 
do uzyskania potwierdzenia rejestracji. 
Swoje konto należy sprawdzać na bie-
żąco i stosować się do pojawiających się 
komunikatów i instrukcji.

Po wynikach matur tylko osoby 
zakwali�kowane już na studia dostar-
czają dokumenty, a nie wszyscy chętni, 
jak to było jeszcze kilka lat temu. 

Katarzyna Piotrowska

i wyrobów medycznych. Farmaceuci 
sprawują nadzór nad obrotem i wyko-
rzystywaniem produktów leczniczych 
i wyrobów medycznych, udzielają 
rzetelnej i obiektywnej informacji do-
tyczącej działania i stosowania wy-
robów medycznych w warunkach 
racjonalnej farmakoterapii, prowadzą 
badania chemiczne, farmaceutyczne, 
farmakologiczne i toksykologiczne 
produktów leczniczych, biorą udział 
w badaniach klinicznych. Absolwen-
ci farmacji gotowi są do zarządzania 
w obszarze farmacji oraz korzystania 
z wiedzy i umiejętności fachowych 
w pracy i życiu codziennym – zgodnie 
z zasadami etyki i przestrzegania pra-
wa. Humorystycznie można dodać, że 
farmaceuta to także osoba, która po-
tra� odczytać nazwę leku wypisaną na 
recepcie, co często pacjentom wydaje 
się niemożliwe.

Wynagrodzenie farmaceutów 
w aptekach zależy oczywiście od regio-

nu kraju i położenia apteki w mieście. 
Przeciętnie farmaceuta zarabia tam 
w granicach od 1100 do 1700 zł net-
to. Znacznie wyższe wynagrodzenie 
otrzymują właściciele aptek i kierow-
nicy. 

Według strony wynagrodzenia.pl 
25% farmaceutów zarabia poniżej 3000 
zł brutto, a reszta ma pensję powyżej tej 
kwoty. 

Katarzyna Piotrowska

Absolwenci z dyplomem farmacji mogą podjąć pracę w: 
- aptekach ogólnodostępnych i szpitalnych oraz hurtowniach farmaceutycz-
nych;
- zakładach przemysłu farmaceutycznego i innych podmiotach odpowiedzial-
nych za wytwarzanie i wprowadzenie produktu leczniczego na rynek jak labora-
toria badawcze, kontrola jakości;
- zakładach opieki zdrowotnej prowadzących badania kliniczne nad działaniem 
leków;
- jednostkach kontrolno-pomiarowych i laboratoriach z dziedziny higieny ogól-
nej, kontroli i badania żywności, diagnostyki laboratoryjnej oraz ochrony śro-
dowiska (przykład - Państwowy Zakład Higieny, Instytut Żywności i Żywienia, 
Instytut Leków);
- instytucjach badawczych i ośrodkach badawczo-rozwojowych;
- zakładach, wytwórniach i laboratoriach branży kosmetycznej i chemicznej;
- inspekcji farmaceutycznej oraz w innych urzędach i instytucjach państwowych 
i samorządowych działających w dziedzinie farmacji i ochrony zdrowia;
- instytucjach zajmujących się poradnictwem i upowszechnianiem wiedzy z za-
kresu nauk farmaceutycznych;
- sklepach zielarsko-medycznych, zielarsko-drogeryjnych i sklepach ze sprzętem 
medycznym;
- wyższych uczelniach medycznych;
- w przedstawicielstwach koncernów farmaceutycznych (przedstawiciel medycz-
ny lub farmaceutyczny).
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      Powiat

Ostatnia sobota z fiskusem
Poniedziałek był ostatnim dniem składania zeznań podatkowych za 2010 rok. Urząd Skar-
bowy w Lipnie otworzył swoje drzwi dla podatników także w sobotę i to ten dzień cieszył 
się szczególnym zainteresowaniem mieszkańców powiatu.

R E K L A M A

R E K L A M A

2 maja upłynął termin składa-
nia zeznań podatkowych za 2010 
rok. Podatnicy zobowiązani do 
rozliczenia się z �skusem, którzy 
zaniedbali obowiązek i w ustawo-
wym terminie nie odwiedzili urzę-
du skarbowego, muszą liczyć się 
z konsekwencjami �nansowymi 
lub, w przypadku zakwali�kowa-
nia przypadku jako przestępstwa 
skarbowego, skierowaniem spra-
wy na drogę sądową.

- Brak rocznego zeznania po-
datkowego traktowany jest jako 
wykroczenie lub  przestępstwo 
skarbowe – informuje Mariusz 
Mańkowski, p. o. naczelnika US 
w Lipnie. – W przypadku stwier-
dzenia takiej sytuacji kierowany 
jest wniosek na stanowisko karno 
– skarbowe. Przyczyny są różne, 
często ewidentne zaniedbanie, 
choroba czy wyjazd.

W celu umożliwienia podat-
nikom wywiązania się z obowiąz-
ku, lipnowski urząd skarbowy 28, 
29 kwietnia i 2 maja wydłużył go-
dziny pracy. Zeznania można było 
składać do godz. 18.00, a w sobo-
tę 30 kwietnia od godz. 9.00 do 
13.00. Kasa urzędu była w tym 
dniu czynna od 10.00 do 12.00. 
Dyżurujący pracownicy pomaga-
li w wypełnianiu formularzy, od-
powiadali na pytania podatników 
oraz przyjmowali zeznania roczne. 
Okazało się, że wielu mieszkańców 
powiatu wykorzystało właśnie tę 
sobotę na wywiązanie się z obo-
wiązku. Przed otwarciem urzędu 
zgromadziła się pokaźna grupa 
podatników, w ciągu dnia również 
interesantów nie brakowało.

Bardzo mile zaskoczony so-
botnią frekwencją był Mariusz 
Mańkowski, p. o. naczelnika US 
w Lipnie. Tysiąc osób czekało do 
ostatniej chwili ze złożeniem ze-
znania. Do 29 kwietnia do lipnow-
skiej skarbówki wpłynęło bowiem 
łącznie około 22 tysięcy zeznań 
rocznych na 23 tys. oczekiwanych.  
Obowiązek corocznego rozlicza-
nia z �skusem trwa od 1993 roku, 
więc już 18 lat Polacy składają 
zeznania podatkowe, popularne 
PIT-y.

Zapytaliśmy Mariusza Mań-
kowskiego, p. o. naczelnika US  
w Lipnie, jak ocenia świadomość 
prawno–podatkową mieszkańców 
naszego powiatu.

– Spotykamy się w sobotę 30 

kwietnia, a więc w przedostatnim 

dniu składania zeznań za 2010 

rok. Domyślam się, że to także czas 

wzmożonej pracy urzędników…

- Zdecydowanie tak, wydłu-
żony czas pracy urzędu, pracu-
jąca sobota, a poza tym w czasie 
ostatnich dni obsługujemy więcej 
podatników niż zwykle. Przyj-

mujemy teraz średnio 700 zeznań 
podatkowych dziennie, a wciąż 
czekamy na około 1 tysiąc podat-
ników. Najwięcej osób rozlicza się, 
osobiście lub za pośrednictwem 
poczty, ostatniego dnia. W tym 
roku w związku z tym, że 30 kwiet-
nia przypada w sobotę, a 1 maja 
jest dniem ustawowo wolnym od 
pracy, będzie to 2 maja.

- Być może na zwłokę w złoże-

niu rozliczenia wpływa konieczność 

wniesienia dopłaty. Kto rozlicza się 

w ostatnich dniach?

- Są to także osoby, którym 
należy się zwrot określonej kwoty 
i to rzeczywiście jest zastanawiają-
ce, ponieważ podatnicy składają-
cy zeznania w styczniu i lutym na 
zwrot czekali nie dłużej niż mie-
siąc, teraz jest to zdecydowanie 
dłuższy czas oczekiwania, nigdy 
oczywiście nie przekracza 3 mie-
sięcy. Zwrotu podatku dokonuje-
my najczęściej przelewem banko-
wym lub przekazem pocztowym. 
Sporadycznie zdarzają się także 
osoby zgłaszające się po pieniądze 
do kasy urzędu.

- Ile osób pracuje w kierowa-

nym przez pana urzędzie?

- Zatrudniamy 54 pracowni-
ków, pracy jest rzeczywiście coraz 
więcej. Ogromną pomocą służą 
nam stażyści, pomagają pracowni-
kom, usprawniają pracę, wykonu-
ją szereg czynności technicznych. 
W tym miejscu warto podzięko-
wać dyrektorowi Powiatowego 
Urzędu Pracy, który w miarę moż-
liwości �nansowych kieruje do nas 
stażystów. Chcę wyraźnie podkre-
ślić, że współpraca z lipnowskim 
PUP-em i panem starostą układa 
się bardzo dobrze.

- Możemy rozliczać się także 

elektronicznie. Czy ten sposób zna-

lazł zwolenników na terenie nasze-

go powiatu?

- To bardzo ważny temat. 
W ubiegłym roku skorzystało z tej 
możliwości 146 podatników, a do 
29 kwietnia tego roku już 307. Ob-
serwujemy więc tendencję wzro-
stową. Zachęcam, w następnych 

latach, wszystkich do składania 
zeznań elektronicznie, ponieważ 
jest to wygodny i łatwiejszy sposób 
prawidłowego rozliczenia, przyno-
szący ogromne oszczędności. Po 
raz pierwszy w tym roku małżon-
kowie mogli wspólnie rozliczać się 
elektronicznie. System jest dobrze 
zabezpieczony przez konieczność 
podania sześciu cech szczegól-
nych, czyli imienia, nazwiska, nu-
meru NIP, PESEL, daty urodzenia 
i przychodu z ubiegłego roku. Do 
korzystania z e–formularzy zachę-
cam także płatników. Przesłanie 
druku PIT-11 w formie elektro-
nicznej to oszczędność czasu i pa-
pieru. W przypadku popełnienia 
błędu system wskaże nieprawi-
dłowość i nie pozwoli przejść da-
lej. W dokumentach papierowych 
natomiast dokumenty wery�kują 
dopiero urzędnicy, w przypadku 
stwierdzenia błędu wzywają po-
datnika celem złożenia korekty, 
a to wiąże się z dodatkową wizytą 
i upływem czasu.            

- Wspomniał pan o błędach 

popełnianych przez podatników 

przy wypełnianiu formularzy. Jakie 

powtarzają się najczęściej?

- Błędów jest coraz mniej, 
podatnicy są bardziej świadomi 
i zdyscyplinowani. Najczęściej od-
notowujemy brak podpisu, wpisa-
nie niewłaściwego numeru NIP, 
pojawia się także przekroczenie 
dozwolonych limitów odliczeń, 
a nawet skorzystanie z nich bez 
uprawnień.

- Z jakich ulg najczęściej ko-

rzystają podatnicy?

- Pierwsze miejsce zajmuje 
ulga prorodzinna, a dalej interne-
towa i rehabilitacyjna.

- Czy wniosek o przekazanie 

1% podatku należnego na rzecz 

organizacji pożytku publicznego 

zyskał popularność wśród podatni-

ków z regionu?

- Zdecydowanie tak i o tym 
warto wspomnieć. Z aktualnych 
danych wynika, że około 30% na-
szych podatników przekazało 1% 
na rzecz OPP i odnotowujemy 

tendencję wzrostową. Widzę, że 
są to wybory bardzo świadome, 
często z zaznaczeniem konkret-
nej osoby. Podatnicy rzadziej wy-
bierają jedną z trzech organizacji 
z naszego regionu, ale tu także nie 
jest źle.

- Zakończyło się składanie ze-

znań za 2010 rok, ale przecież pra-

ca urzędu skarbowego to nie tylko 

PIT–y…

- Pracy nie brakuje. Nasz 
urząd wydaje rocznie około 20 tys. 

zaświadczeń. Jest to liczba porów-
nywalna z dużymi urzędami, np. 
toruńskimi. Ponadto wpływa do 
nas bardzo dużo wniosków VZM, 
czyli bardzo popularny wśród po-
datników zwrot części podatku 
VAT zapłaconego przy zakupie 
materiałów budowlanych. Tylko 
w pierwszym kwartale br. przyję-
liśmy ponad 600 takich wniosków. 
No i dochodzi oczywiście bieżąca 
obsługa płatników i podatników.

Lidia Jagielska

Podatnicy skorzystali z pracującej soboty
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      Piłka nożna

Pewnie po wygraną
Piłkarze lipnowskiego Mienia szybko zapomnieli o porażce z Czarnymi i w ostatnim meczu 
pokonali u siebie MGKS Lubraniec 4:0. Trener Marcin Bartczak dał odpocząć paru piłka-
rzom z pierwszej jedenastki.

Mień od pierwszego gwizd-
ka ruszył do ataku i już w szóstej 
minucie wynik meczu otworzył 
Jarosław Mańka, który wykorzy-
stał dośrodkowanie Macieja Sera-
�na z rzutu wolnego. W dziesiątej 
minucie, po wrzutce z rzutu roż-
nego, bramkę strzelił Sebastian 
Cichowicz. Zespół z Lubrańca zo-
stał zamknięty na swojej połowie. 
Fantastycznym rajdem popisał 
się Maciej Sera�n, który minął aż 
czterech zawodników Lubrańca 
i tra�ł w poprzeczkę. W 25. mi-
nucie został sfaulowany Krzysztof 
Szychulski, sędzia podyktował rzut 
wolny, do którego podszedł Paweł 

Zaborowski. Popisał się świetnym 
strzałem po ziemi, a piłka wpadła 
do bramki Romana Kapuścińskie-
go. Pod koniec pierwszej połowy 
sytuację sam na sam zmarnował 
Sebastian Cichowicz, który pró-
bował przelobować bramkarza 
gości, ten jednak z dobrym re�ek-
sem obronił. Po pierwszej połowie 
utrzymał się wynik 3:0.

Na początku drugiej połowy  
trener Marcin Bartczak przepro-
wadził zmiany. Boisko opuścili: 
Michał Szarpatowski i Sebastian 
Cichowicz, a w ich miejsce poja-
wili się Artur Kowalczyk i Michał 
Trejda. W drugiej połowie piłka-

rze Mienia Lipno nie mieli już tak 
klarownych sytuacji. Przyjezdni 
zaatakowali parę razy, ale w dobrej 
dyspozycji był Maciej Bednar-
ski, który zachował czyste kon-
to w tym meczu. W 66. minucie 
nastąpiła kolejna zmiana, boisko 
opuścił Krzysztof Szychulski, a za 
niego pojawił się najlepszy strze-
lec lipnowskiej drużyny Michał 
Ośmiałowski, który w 92. minu-
cie ustalił wynik spotkania na 4:0. 
Kolejnym rywalem Mienia Lipno 
będzie Kujawianka Strzelno, która 
pauzowała na skutek wycofania się 
Ziemowita Osięciny.

(MaJ)

Składy:
Mień Lipno: M. Bednarski - M. Mielczarek, M. Szarpatowski (46’ A. Kowalczyk), K. Markowski, B. 
Jańczak (75’ J. Kępiński) - P. Zaborowski, M. Bartczak, J. Mańka, M. Sera昀椀n (C) - K. Szychulski (66’ M. 
Ośmiałowski), S. Cichowicz (46’ M. Trejda)
Lubraniec: R. Kapuściński - J. Kuczkowski, A. Kołodziej, M. Adamkowski, P. Krawczyk (84’ D. Smy-
kowski), - K. Kosiński, Sz. Szortyk (72’ W. Skrzypczyński), D. Chojnacki, D. Orzelski, C. Ciesielski - Ł. 
Morawski (59’ R. Pilarski)

Pozostałe wyniki kolejki:

Lider Włocławek                          10-0                  Kujawskie Pogranicze
Kujawiak Kowal                            3-0                            Pałuczanka Żnin 
Sadownik Waganiec                     2-1                Czarni Wierzchosławice
Ziemowit Osięciny                        0-3             Kujawianka Strzelno (wo)
Kujawianka Izbica Kujawska        3-0       Brzysko-Rol Brzyskorzystewko
Gopło Kruszwica                          1-1                       Szubinianka Szubin
Kujawy Markowice                        5-2     Sparta Janowiec Wielkopolski

Mień Lipno przed meczem

Podopieczni trenera Marcina Bartczaka pewnie pokonali gości

Michał Mielczarek w walce z jednym z napastników
Jarosław Mańka (niebieski strój) po tej sytuacji zdobył bramkę na 1:0

Tuż przed meczem na ławce rezerwowych Sylwester Kiełbasa oraz Michał Ośmiałowski, który później strzelił bramkę na 4:0
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Rozegrano mistrzostwa powiatu w minipiłce nożnej dziew-
cząt. Najlepiej na boisku zaprezentowały się uczennice 
Szkoły Podstawowej w Wielgiem.

     Powiat

Mistrzynie piłki nożnej

Zgodnie z powiatowym kalen-
darzem Igrzysk Młodzieży Szkol-
nej Szkół Podstawowych, w mi-
niony czwartek na boisku „Orlik” 
w Bobrownikach odbyły się mi-
strzostwa powiatu w minipiłce 
nożnej dziewcząt. W zawodach 
udział wzięło osiem zespołów, re-
prezentacje szkół podstawowych 
z Tłuchowa, Skępego, Kikoła, Do-
brzynia nad Wisłą, Wielgiego, Bo-
brownik oraz SP 3 i SP 2 z Lipna. 
Łącznie na boisku swoje umiejęt-
ności piłkarskie zaprezentowało 
89 zawodniczek.

Zawody przeprowadzono 
w dwóch rozlosowanych grupach 

systemem każdy z każdym. W gru-
pie pierwszej o wejście do �nału 
rywalizowały zespoły z Wielgiego, 
Dobrzynia nad Wisłą, Kikoła i Bo-
brownik. W grupie drugiej zagra-
ły drużyny z Tłuchowa, Skępego 
i Lipna. W �nale o pierwsze miej-
sce walczyły dziewczęta z Wielgie-
go i Skępego. Po raz kolejny zwy-
cięstwo odniosła reprezentacja SP 
Wielgie, która wygrała decydujący 
mecz 3:1. O trzecie miejsce zagrały 
zespoły z Bobrownik i SP 3 Lipno. 
Mecz zakończył się wynikiem 2:0 
dla Bobrownik. 

Patrycja Wałęsa

Mistrzynie powiatu lipnowskiego w minipiłce nożnej – SP Wielgie z opiekunem 
Michałem Ziemińskim

Klasy昀椀kacja końcowa

I. Szkoła Podstawowa w Wielgiem: Angelika Stankiewicz, Magda-
lena Żebrowska, Kinga Marchlewska, Oliwia Mizak, Anna Żebrowska, 
Karolina Szwajkowska, Ewelina Grzankowska, Patrycja Kościołek, Agata 
Paszyńska. Opiekun: Michał Ziemiński

II. Szkoła Podstawowa w Skępem: Kamila Kamińska, Patrycja Jawor-
ska, Aleksandra Szplitberger, Ilona Przybyszewska, Emilia Łukowska, 
Magdalena Drygalska, Natalia Grygalska, Aleksandra Borowska, Ada 
Pawłowska, Żaneta Esa, Aleksandra Kowalska, Marta Błońska, Wero-
nika Kisielewska, Anna Elwertowska. Opiekun: Edyta Welenc, Grażyna 
Kuczkowska

III. Szkoła Podstawowa w Bobrownikach: Alicja Zakrzewska, Patrycja 
Gołębiewska, Monika Baszczewska, Marta Patyk, Daria Celmer, Natalia 
Lmianowska, Patrycja Kubiak, Zuzanna Obrębska, Anna Pażniewska, 
Wiktoria Folop, Weronika Ziemecka. Opiekun: Paweł Majewski

IV. Szkoła Podstawowa nr 3 w Lipnie

V. Szkoła Podstawowa  w Kikole

VI. Szkoła Podstawowa  w Tłuchowie

VII. Szkoła Podstawowa 2 w Lipnie

VIII. Szkoła Podstawowa  w Dobrzyniu nad Wisłą
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Od niedzieli możemy się szczycić tym, że mamy błogosławionego Karola Wojtyłę. W na-
szym mieście o godzinie 16.00 odbyła się msza święta na osiedlu imienia JPII. Koncele-
browali ją proboszczowie obu parafii: Stefan Maćczak (bł. Michała Kozala) oraz Franci-
szek Cieślak (Wniebowzięcia Najświętszej Marii Panny). Homilię wygłosił prefekt parafii 
bł. Michała Kozala ksiądz Mariusz Staszak. Na mszy świętej zgromadziło się wielu miesz-
kańców, obecne były też władze miasta.

(MaJ)

     Lipno

Ku czci błogosławionego
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Ksiądz Mariusz Staszak wygłosił homilię Pomnik papieża Jana Pawła II stoi na osiedlu od kilku lat

Wierni licznie zebrali się na eucharystii

Mszę świętą sprawowali ks. Franciszek Cieślak oraz 
ks. Stefan Maćczak

Mieszkańcy osiedla Jana Pawła II podziękowali kapłanom 
za posługę
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